
N r .  8 7

Nalezytosc pocztow a opłacona ryczałtem

K r a k ó w ,  p o n i e d z i a ł e k  1 4  k w i e t n i a  1 9 2 4  R o c z n i k  X X X I I I

250.000
m a re k  z a  n u m e r

KedaKcja i Adaaisustracja  
K raków , D u n ajew sk iego  5 .

Telefon Redakcji Nr. 396. 

le lsion Administracji Nr. 310,

Adres tnieęr. ■' Napnćd Kraków,

NAPRZÓD
O R G A N  P O L S K I E J  P A R T J I  S O C J A L I S T Y C Z N E J

5,500.000
marek miesięcznie

l i " “ ,  1 1 , 0 0 0 . 0 0 0  m  

i T S r  1 , 2 0 0 . 0 0 0 «
Wychodzi codziennie o fl. 6 rano 
z wyjątkiem dni poswiąteozoyoh.

fc-ooto aaekowe PKO  Nr 140.256 j

W aika o  p. Z am o jsk ie g o
Pracz trzy  posiedzenia z  rzędu komisja spraw  

zagranicznych w aliła w  naszego ministra spraw  
2agranicenych p. M aurycego Zamojskiego, w aliła  
od lew ej strony, ataki zaś chw ytała strona pra­
w a. O co poszło? O całokształt naszej poltyki za­
granicznej ze szczególnem  uwzględnieniem ostat­
niej klęski w  sprawie Kłajpedy. P. Zanojski od 
niedawna wprawdzie jest ministrem spraw zagra­
nicznych a w  dodatku objął smutny spadek po 
PP. Seydzie i Dmowskim, ale ostatecznie jest mi­
nistrem i w edle konstytucji on jest odpowiedzial­
ny za w szystk ie z łe  pociągnięcia naszej dyplo­
macji.

Zarzuty przeciw  p. Zamojskiemu są ciężkie. Nie 
przeczy ich nawet prawica, która broni p. Zamoj­
skiego nie dlatego, jakoby w edle Jej zdania nie 
ponosił żadnej w iny, ale broni go dlatego, bo jest 
p. Zamojskim, jest jej ministrem, jest byłym  pre­
zesem  jej komitetu paryskiego, jest —  jednem sło ­
w em  — dobrodziejem, w  mniejszym rtopniu człon­
kiem, endecji A u nas stosunki tak się już u łożyły , 
że bez względu na rzecz samą prawica osłania  
każdego ministra czy  urzędnika, którego atakuje 
lew ica, co — trzeba przyznać — ma miejsce i od­
wrotnie. '.! i i ' ¡

Polska —  rzekomo dla oszczędności — zniosła  
stałą delegaturę przy Lidze narodów, ustanawia­
jąc tam aż' dwóch zastępców , z których jeden p. 
Skirmunt ma stałą posadę w  Londynie, drugi p. 
M odzelewski takąż posadę w  Bernie szwajcar- 
skiem. W spólnemi sitami obaj ci panowie tak dziel­
nie bronili interesów i praw naszych, m owa natu­
ralnie o  gospodarczych, w  Kłajpedzie, że  zosta­

liśm y kompletnie w ykw itow ani. Litwa tryumfuje, 
PoJska zaś wzbogaciła się o  jedno doświadczenie 
w ięcej, mianowicie, że trzeba w ięcej liczyć na w ła­
sne sfliy, niż na obiecanki przyjaciół.

Dlaczego Polska po kolei ponosi klęskS na forum 
międzynarodowem? Dlaczego przegrała trzy z  rsę 
du sprawy: Gdańsk, Jaw orzynę i Kłajpedę, w  któ­
rych racja była  niezawodnie po jej stronie? P rzy ­
czyna leży w  takiej czy  owakiej lokainej niezrę- 

• ezności, w  jakiemś specjałnem zaniedbaniu, ale jest 
wynikiem  chybionego całokształtu naszej polityki 
zagranicznej, która jest zanadto jednostronnie zo­
rientowana. Jeżeli chodzi o  zanalizowanie słabości 
tej polityki, to ujął ją w  niewielu zdanach pos. tow . 
Niedziałkowski, m ówiąc na komisji spraw zagra­
nicznych:

„Niepowodzenie w  sprawie Kłajpedy jest następ­
stw em  takich błędów , jak zniesienie stałej dele­
gacji polskiej w  Lidze narodów. Nadto obrona by­
ła nieudolna jak św iadczy wspomniane przez p. 
Dąbskiego niew yzyskanie dokumentów. Stanowi­
sko P P S  w  sprawie naszych praw w  Kłajpedzie 
jest umiarkowane i ogranicza się do dziedziny go­
spodarczej, a zresztą inne stronnictwa także nicze­
go innego nie żądały. P . Stroński wskazuje drogę 
wyrów nania straty poniesionej w  Kłajpedzie przez 
rozszerzenie w pływ u w  Gdańska, ale o inkorpo­
racji m yśleć nie można, a osiągnąć to należy w  
drodze lepszych stosunków z Gdańszczanami. W  
twierdzeniach o złej opin.il o p o!sce zagranicą z 
powodu mniejszości narodowych jest dużo prze­
sady, bo inne krage są nie lepiej zapisane. Trudno­
ści wynikają raczej z niedobrego rozkładu naszych

przyjaźni z państwami zachód niemi. Brak nam do­
tychczas aktywnej polityki w stosunku do Anglji. 
Nie możemy występować na gruncie międzynaro­
dowym jako cień Francji. Tu konieczny jest zwrot 
i ło zaraz. Czekać nie m ożem y. W ybory niemie­
ckie nasrlą do działania. Taksamo we Francji wy­
bory nie dadzą takiego jak dotąd silnego bloku 
narodowego, aie raczej przesuną układ sił w  stro­
nę bloku centrum, co znajdzie w yraz w polityce. 
Trzeba nawiązywać stosunki z Anglia, co obecnie 
za rządów Mac Donalda jest łatwe, bo przyjacie­
le naszego stronnictwa z Labour Party mają talrir 
sam jak my pogląd ogólny na spraw y europejskie. 
Ale nie mamy wiary, aby m inisterstwo spraw za­
granicznych w  obecnym składzie pracę tę id o ła ło  
przeprowadzić. Nie w idzim y tam poprawy. D oszło  
do tego, że p. M oskalewski jako komisarz oszczę­
dnościow y decyduje o  tern, czy  kto ma dostać 
feuille de route, czyli od niego zależy, czy jaki* 
w yjazd zagranicę jest ważny czy nie. Powtarzam, 
nie mamy zaufania do obecnego kierownictwa mi­
nisterstwa".

A więc — powtarzamy — inne zorientowanie 
naszei polityki zagranicznej, przestanie odgrywa­
nia roli „cienia Francji“. Ale po p. Zamojskim ta­
kiej zmiany spodziewać się nie można. P. Zamoj­
ski zanadto przesiąkł powietrzem paryskiem, a po- 
Katem partia iego poza Francją, poza imponują­
cym  jej p. Poincarem, nie w idzi dla Polski możli­
w ości robienia własnej polityki. M ożliwe jest, że 
p. Zamojski zniknie. Podobno już ofiarował p. Grab 
skiemu sw ą dymisję, a od upadku na terenie sej­
m owym  ochroniło go tylko pójście Sejmu na fe­
rie, ale sama zmiana ministra nie uchroni nas od 
powtórzenia się klęsk, jeżeli z nowym człowiekiem  
nie przyjdzie też nowa metoda.
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Pawiiser i Reiner, Iraki«. Grodzka 69
obok kofieloła iw , Idziego.

Gospodarka chjeno-Piasta
Witos na koszt skarbu zaopatrywał piastowedw w naftą, węgiel i sól!
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poleca niżej cen konkurencyjnych wielki 
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534 angielskich ete

Izydor LERNER
Grodzka L. 3 , I. p.

U w a g a  n a  a d r e s  Z

IKostiumy, Płaszcze
| m od e le  m g r .  ip r ie d a ja  p o  z n a a n ia

zniżonych cenach *

1 ADOLF Braclajawski i
K R A K Ó W  M j  i  

t  UL.  G R O D Z K A  "  J

Obuwie i sandały skórzane
krajowe i zagraniczne, męskie, damskie i dziecinne 
najmodniejsze fasony i nadzwyczaj trwałe najtaniej’

poleca firma

Kempler I SchSnberg 
uiica Szczepańska L. 5.

Na czwartkowem  posiedzeniu sejmowej komisji 
do walki z drożyzną pos. Baranowski (W yzw o­
lenie) referował wniosek pos. Bartla (W yzw ole­
nie) w sprawie udzielenia przez b. rząd p. W itosa 
zniżki na kupnie soli, nafty i węgla, oraz zniżki 
taryfowej na kolei małopolskiemu Tow . rolnicze­
mu w  Krakowie, którego prezesem jest p. Witos.

Okazało się, że w  listopadzie r. ub. p. premier 
W itos w ydal polecenie p. Szydłowskiem u, ów cze­
snemu ministrowi przem ysiu i handlu, aby zawarł 
um owę z małopolskiem Tow . rolniczem w Krako­
wie, celem dostarczenia temu T ow arzystw u 5000 
ton w ęgla ze  zniżką 33 procent od hurtownych  
cen sprzedaży; 50 cystern nafty ze zaiiżką 50 pro­
cent i 2690 ton soli ze zniżką 50 procent, oraz aby  
udzielił wspomnianemu Tow . zniżkę taryfy kole­
jowej 25 procent na przew óz tych artykułów.

Gdy przedstawiciele m inisterstwa przem ysłu i 
handlu zwrócili uw agę rządowi p. W itosa, że ta 
transakcja pociągnie za sobą bardzo wielkie stra­
ty  i że zakłady przem ysłow e strat tych nie po­
kryją, odpowiedziano im, że p. premjer porozu­
miał się z ów czesnym  ministrem skarbu p. Ku­
charskim i ministerstwo skarbu wszystkie te stra­
ty pokryje.

Na transakcji tej skarb państwa byliby straci! 
108 miliardów marek (według ów czesnych cen), 
nie licząc strat ministerjum kolei na 25 procent 
zniżce przewozu.

W  obronie p. W itosa i p. Kucharskiego w y stą ­
pił pos. sędzia Saranieckl (Piast) ze spisem w sz y ­
stkich instytucji, a w ięc miast, kooperatyw robo­
tniczych i urzędniczych, przytaczając cyfrow e da­
ne, ile kredytu otrzym ały od państwa w  r. 1923. 
W  rezultacie okazało się, że w szystk ie  te miasta 
i kooperatyw y otrzym ały kredyty w szystk iego 5 
miliardów marek.

.Tow. Arciszewski zwrócił się do p. komisarza

do walki z drożyzną z  zapylianiem, czy zniżki te  
b y ły  uczynione z jego wiedzą. Okazaio się, że 
komisariat do walki z drożyzną nic o tem nie wie­
dział. Następnie tow . Arciszewski w ykazał, z ja- 
kiemi trudnościami borykać się m usiały w  okre­
sie dewaluacji kooperatywy robotnicze, z jakim 
trudem uzyskiw ały kredyty i to tylko krótkoter­
minowe, nigdy zaś nie o trzym yw ały darowizn, 
ani żadnych zniżek przy zakupach, jak to ze  szczo 
direj ręki premjera i prezesa W itosa otrzym yw ało  
Tow. rolnicze w  Krakowie. W reszcie tow . Arci­
szew ski w ykazał, że transakcje rządu p. W itosa  
z krakowskiem Tow . rolniczem, któremu podaro­
wano tak znaczne sumy, jest poprostu niebywa­
łym  skandalem, uczynionym w celu potrzymania 
wpływów politycznych p. Witosa wśród swoich 
zwolenników na koszt skarbu państwa i z tego 
znaczną stratą.

Tow . A rciszewski podtrzym ywał wniosek pos. 
Bartla, aby rząd złoży ł sprawozdanie Sejm owi w  
ciągu 3 dni z pow yższej spraw y.

P rzeciw  temu wnioskow i wystąpili posłow ie  
Szm igiel (Piast) i W ałaszek (Ch. Nar.).

Na w niosek pos. W alaszka przerwano dyskusję 
i głosami chjeno-piasta wniosek posła Bartla od­
rzucono.

Zaznaczyć należy, że po upadkti rządu chjeno- 
piasta p. Grabski, dow iedziaw szy się o tej szkodli­
wej dla państwa transakcji, kazał przerwać do­
stawy dla T ow . rolniczego w  Krakowie. Jednakże 
do czasu przerwania dostaw  Tow . rolniczemu o-  
trzym alo ono w ęgla 1330 ton, nafty 20 cystern, 
soli z W ieliczki 2175 ton i z Bochni 507 ton, przy- 
czbm Tow. rolnicze otrzym ałoby znacznie więk­
sze ilości tych dostaw, gdyby samo dotrzym yw a­
ło um ow y i wpłacailo należności pieniężne w  od­
znaczonych terminach.

Słuszność twierdzenia tow.. Arciszewskiego, iż i
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p. Witos aa koszt skarbu prowadzi! agitację pia­
stowską, potwierdza poniższy dokument:

Kraków, 28 listopada 1923 r.
Mały Rynek 4.

S d śle  poufne! L. 762.
W ielm ożny Panie! Na skutek starań pre- 

mjera W itosa, uboga ludność Małopolski o- 
trzyma po zniżonej cenie pewne ilości węgla, 
nafty i soli (węgiel ottrzymają tylko powiaty  
bezleśne). Zniżka w ynosi przy węglu 1 trze­
cią, przy nafcie i soli połow ę. Artykuły roz­
prowadzi Związek ekonomiczny Kółek rolni­
czych, składnice pow iatow e i Kółka rolnicze 
pod kontrolą Małopolskiego T ow arzystw a  
Rolniczego. Zawiadamiając o  tem W . Pana w  
drodze poufnej, prosimy wyzyskać tę okoli­
czność jako atut polityczny.

Komitet rozdzielczy, ustanowiony przez 
Małopolskie Tow . Rolnicze, stanowią . . . .

O kręgowy Zarząd PSL Piast w  Krakowie.
P rezes Jura. Sekretarz Lach.

Skarb państwa tracił miljardy, aby p. W itos zy- 
aJdwaJ »atuty polityczne“ w śród zniechęconych  
łego nieudolną gospodarką państwową w yborców .

Po aferze żyrardowskiej obecnie w yszła  na jaw  
panama Tow. rolniczego w Krakowie.

Przyszłość zapewne odkryje nam jeszcze nieje­
dno nadużycie smutnej pamięci rządu W itosa i u- 
dxyii całkowicie zasłonę, okazując, co się działo 
poza kulisami tego jedynie „narodowego“ rządu.

U W A G I
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J a k  w y g l ą d a  „ z w y c i ę s t w o “  

f a s z y s t ó w
Pisma faszystow skie całego świata, a wśród 

nich i nasze domorosłe, triumfują z powodu zw y ­
cięstwa wyborczego faszystów  włoskich. Jak to 
zw ycięstw o w św ietle cyfr w ygląda? Na około 
540 mandatów lista „narodowa“ tj. urzędowa fa­
szystowska uzyskała około 400, opozycja zaś 140 
mandatów. Zdawałoby się więc, że jest to sukces 
wielki, ale w rzeczyw istości w ygląda to inaczej. 
Oto na listę faszystow ską oddano (okrągło) 4 milj 
600 tys., zaś na listy opozycyjne 2.5 mdijona gło- 
9ćrw. Faszyści uzyskali więc 55 proc. głosów , co 
im w ystarczało do „zw ycięstw a“, gdyż w edle re­
formy Mussoliniego już 25 proc. g łosów  w ystar­
cza do przejścia listy większościowej.

A przytem wielką rolę odgryw ał m ały udział 
w yborców  w  głosowaniu. Np. w  Rzymie tylko 40 
proc. w yborców  poszło do urny, a w  Mediolanie 
faszyści uzyskali 144 tysiące, opozycja tzaś 236 ty­
sięcy g łosów . Większość sw ą faszyści — poza 
olbrzymim terorem — zawdzięczają też temu, że 
oni szli ławą do urny, podczas gdy opozycja wo­
bec beznadziejnego położenia przeważnie w strzy­
mała się od glosowania.

W szystk ie te dane świadczą, że siła faszyzmu  
przeszła już swój okres rozkwitu. Nie można wpra 
wdzie jeszcze m ówić o jego zbliżającym się upad­
ku, ale w każdym razie nie jest już tem, czem był 
prted rokiem lub nawet 6 miesiącami. Mussolini 
dla utrzymania się przy w ładzy  będzie musiał sw ą  
,.reformę“ wyborczą jeszcze raz zreformować.

Wladoms&i poUlgcme
—o—

KOMISJA SEJMOWA W SPRAW IE PP P
W arszawski „Kur. Por.“ donosi o rozpoczęciu 

pierw szych czynności śledczych przez nadzw y­
czajną komisję sejmową, powołaną do zbadania 
spraw y niedoszłego zamachu stanu, organizowa­
nego przez Pogotow ie Patrjotów Podskich.

SPRAW A KOLONISTÓW NIEMIECKICH 
W  POLSCE

W czoraj zosta ły  w  Paryżu podjęte w  biurze 
Ligi narodów rokowania w  sprawie kolonistów  
niemieckich wydalonych z Polski. Ze strony pol­
skiej biorą udział w  konferencji dyrektor depar­
tamentu politycznego Koźmiński oraz radca Iega- 
cyjny Szembek. Jutro odbędzie się posiedzenie, na 
którem ma zapaść decyzja.

ROSJA NIE ZAPŁACI DŁUGÓW PRZEDWO­
JENNYCH

„Daily Ekspress“ donosi z M oskwy, że Radek 
ponownie potwierdził odm owę rządu sow ieckie­
go niezapłacenia długów wojennych. Natomiast *o- 
św iadczył, że rząd sowiecki gotów  jest zaw rzeć u- 
kład w  sprawie uregulowania rozmaitych innych 
kwestii gospodarczych pod wamnkicm, że kredyt 
w  Angjji przyznany będzie Rosji bezwarunkowo.

PROJEKT PRZYMIERZA FRANCUSKO-RU- 
MUŃSK1EGO

„Daily Mail“ donosi, iż podczas pobytu rumuń­
skiej pary w Paryżu zostanie opracowany projekt 
przymierza francusko-rumuńskiego. Przym ierze  

to opiera się na tychsamych zasadach, co przy­
mierze Francji z Czechami i nosić będzie ściśle 
defenzywny charakter. Sztąby generalne wejdą 
w  porozumenie, aby zabezpieczyć przeprowadze­
nie traktatu wojskow ego.

ZWYCIĘSTWO WYBORCZE SOCJALISTÓW  
W FINLANDJI

W  wyborach brało udział 10.000 w yborców  w ię­
cej, aniżeli w wyborach w 1922 r. Końcowe rezul­
taty w yborów  przedstawiają się następująco: fiń­
ska partja prawicowa czyli koalicyjna uzyskała  
trzy nowe mandaty, partja postępowa 2, socjalna 
demokracja 7, Szw edzi utracili dwa mandaty, Zwią 
zek agrarjuszów jeden, komuniści 9. W  skład no­
w ego  parlamentu wejd 23 posłów  partji szw edz­
kiej, 38 posłów  partj '¡cyjnej, 17 z partji po­
stępowej, 44 ze związku agrarjuszów, 60 socjali­
stów, oraz 18 komunistów.

Prze&Qtij>p@icczn!j
W  OBRONIE 8-GODZINNEGO DNIA PRACY

CZECHOWICE-DZIEDZICE. W  związku ze  
strajkiem górników oraz robotników z fabryki 
„Polska M owia“ i bezrobociem panującem w  fa­
bryce zapałek „Silesia“ odbył się w  Dziedzicach  
w  dniu 9 kwietnia więlki w iec zw ołany z inicja­
ty w y  Związku robotników przemysłu chemiczne­
go. W iec był protestem przeciw lekceważącem u  
stanowisku fabrykantów i rządu, wobec spraw ro­
botniczych.

Z powodu olbrzym ego napływu robotników, ko­
lejarzy i inteligencji, w iec odbyto w ogrodzie^Za- 
gail tow . Czuma, wspominając o  ofiarach robÓtni- 
ków  w  Dąbrowie górniczej. Pam ięć poległych  
zgromadzeni uczcili przez odkryce głów . Do prę­
ży djum wybrano tow. Rumana, Nikiela, Stryczka 
i Pietscha, sekretarzował tow . Papla.

Referat o sytuacji strajkowej górników w  szcze­
gólności, a położeniu robotników w  Polsce w  o- 
gólności w ygłosił poSeł na Sejm Śląski tow . Ma- 
chej. Referent w ykazał wtnagania robotników o 
sw e prawa przed i podczas wojny 1 patrjotyzm  
robotników. M ówca w ezw ał zgromadzonych do 
solidarności, która przyniesie zw ycięstw o  klasie 
pracującej.

Następnie przem awiał tow . Cupek, sekretarz 
P P S  na Okręg Cieszyński przypominając zebra^ 
nym obiecanki chjeńsko-piastowe podczas ostat­
nich w yborów . Tow. Czuma m ówił o opiece po­
licji, która gorliwie interesuje się strajkiem robo­
tników, zaś jeśli strajkują fabrykanci np. fabryka 
zapałek „Silesia“, przez co blisko 800 robotników 
jest bez pracy, to niema żadnej interwencji rządo­
wej. M ówca objaśnił starania Związku u rządu w  
roku ubiegłym  w  sprawie złagodzenia kryzysu  
w  zapałkowniach, i stanowisko rządu, który przez 
usta referenta min. skarbu ośw iadczył się za pro­
dukowaniem droższych zapałek. Tow. Czuma w zy  
w a do poparcia strajkujących górników i podjęcia 
walki o  pracę dla bezrobotnych lub zasiłki.

Następnie przemawiali tow arzysze Papla, Mi­
chalec, Fołtyn, który domagał się zmonopolizowa­
nia wyrobu zapałek, przedkładając odpowiednią 
w  tej sprawie rezolucję.

Tow . Ruman w ezw ał zgromadzonych do udzia­
łu w  św ięcie robotniczem l Maja, poczem uchwa­
lono następującą rezolucję:

Robotnicy zakładów przem ysłow ych C zecho­
w ic, Dziedzic i okolicy, pracownicy koleji pań­
stwowej, inteligencja pracująca i małorolni piętnu­
ją stanowisko baronów w ęglow ych pragnących  
odebrać robotnikom jedną z największych zdoby­
czy 8-mio godzinny dzień pracy i zasyłają w al­
czącym  robotnikom w e w szystkich zagłębiach w ę­
glow ych w Polsce w yrazy  najgłębszej sympatji, 
a solidaryzując się w  zupełności z  walczącym i, 
zasyłają równocześnie życzenia zw ycięstw a w  
walce.

Piętnują gw ałty  policji, dokonywane na bezbron­
nych górnikach, w alczących o praworządność, bo
0 utrzymanie ustaw w  Polsce, domagają się od 
rządu natychm iastowego śledztwa z powodu roz­
lewu krwi robotniczej na kopalni „Piaski“ i po­
c ią g i  cc.’:: winnych funkcjonarjuszów .policji i urzę­
dników do surowej odpowiedzialności, oraz za­
bezpieczenia bytu rodzinom pozostiłym  po ofia­
rach mordu, ze strony państwa.

Zgromadzeni z oburzeniem protestują orzeciw 
zamykaniu fabryk przez przem ysłow ców , jak to 
ma miejsce z tutejszą fabryką zapałek .Silesia“ 1 
wyrzucenia na bruk setek robotniczych rodzin, w  
czem  upatrują planowe niszczenie sdły proletaria­
tu. Domagają się nadania w szystkim  nieczynnym  
fabrykom zarządów przym usowych, w zględnie 
zmuszenia przem ysłow ców  do normalnego prowa­
dzenia w arsztatów  pracy, lub do w ypłacenia zlo- 
kautowanym robotnikom 50 proc. normalnych płac. 
Poniew aż szalbiercza gospodarka właścicieli środ­
ków produkcji wykazuje na każdym kroku ban­
kructwo prywatnej gospodarki, przeto zgromadze­
ni wyrażają pogląd ,że tylko uspołecznienie środ­
ków produkcji może zapobiec społecznej katastro­
fie; zgromadzeni domagają się ścisłej kontroli nad 
produkcją, przez rady fabryczne.

Zebrani żądają w ypłacenia przez miarodajne 
czynniki doraźnych zapomóg bezrobotnym do cza­
su wejścia w  życie ustaw y o  ubezpieczeniu na 
wypadek bezrobocia, oraz w szczęcia robót publi­
cznych (jak budow y gmachów szkół, szpitali, dróg, 
koleji żelaznych i regulacji rzek), coby zm niejszy­
ło klęskę bezrobocia.

W reszcie zebrani zwracaj« się do Związku P P S
1 do Centralnej Komisji Zw. Zaw., aby w ysunięte 
postulaty robotnicze, a przedewszystkiem : spra­
w ę  strajku górników, śledztw o z powodu masa­
kry robotników, w yp łaty  natychm iastowych za­
pomóg dla bezrobotnych 1 przym usowe urucha­
mianie fabryk — przedłożyły rządowi do możli­
w ie szybkiego załatwienia, a w  razie odm owy, 
aby w ezw a ły  całą klasę robotniczą do stanowczej 
walki o te postulaty.

Niech żyje ustawa o 46-godzinnym tygodniu 
pracy!

Niech żyje strajk górników!
Drugą rezolucję domagającą się zmonopoflzowtt-

nia fabrvk zapałek jednomyśilnei uchwalono.
Po odśpiewaniu pieśni robotniczych — zgroma­

dzenie zakończono.
—* 0 0 0  —
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P a m ię ta jc ie  o św ię cie  1  M a ja !

l i  R O N I  K i l  Zakończenie śledztwa w sprawie bomb
Kraków, 13 kwietnia.

5 0  p o l i c j a n t ó w  n a  o d c z y c i e  B o y a
KONSTERNACJA — WYJAŚNIENIE

W  tych dniach odbył się w sali Tow. m uzycz­
nego w Kaliszu odczyt B oya. Publiczność tłumnie 
w ypełniła salę, gdy wtem  zaszedł nieoczekiwany  
incydent: oddział policji w  liczbie pięćdziesięciu  
żołnierzy w kroczył na salę i obsadził ją szczelnie, 
ustawiając się pod ścianami. W yw ołało  to pewne 
poruszenie wśród'publiczności, które ustąpiło tem  
silniejszemu zdziwieniu, skoro w śród powszechnej 
wesoitości i rozbawienia, w ieczór dobiegł do koń­
ca, nie ujaw niw szy w niczern wrogich dla całości 
państwa tendencji.

Cóż znaczyła ta asystencja policji, którą uwa­
la n o  snać za konieczną? Rzecz w yjaśniła się naj­
prościej w  św ied e . W  Kaliszu znajduje się szkoła  
policjantów, której uczniowie, noszący oczyw iście  
mundur żołnierzy policyjnych, w zięli 50 biletów  
w stępu na odczyt popularnego pisarza, tworząc  
mimowoli tlę osobliwą eskortę.

— o o o  —
OTWARCIE SKLEPÓW W NIEDZIELE. Magi­

strat zw raca uwagę, że  w  niedzielę dnia 13 kwie­
tnia jako ostatnią niedzielę przed W ielką Nocą 
w szystk ie sklepy handlowe mogą być otwarte od  
godziny 1 w  południe do 6 wieczorem .
SZCZEPIENIE OSPY. Jakkolwiek Miejski Urząd 

Zdrowia zaszczepił w  1912 roku 135.000 osób, a 
w 1914/15 osób 145.000 i rok rocznie przeprowa­
dza szczepienia ochronne przeciwko ospie, tak, te  
ludność miasta jest stosunkowo dobrze przeszcze­
piona, to jednak w obec zjawienia się sporadycz­
nych w ypadków  ospy w Krakowie i w obec epi­
demii tej chroby w sąsiednich powiatach, koniecz­
ną jest rzeczą, aby każdy mieszkaniec miasta, któ­
ry aftfo wcale nie był szczepiony, albo u którego 
od. czasu ostatniego szczepienia minęło już 6 lat, 
albo nawet taki, który szoiep il się chociaż nicda* 
wno, ale z wynikiem  ujemnym, obecnie natych­
miast poddał się sizczepieniu. Chcąc ułatw ić zabez­
pieczenie się przed tą groźną chorobą tym, któ­
rzy nie są w  stanie zaszczepić się u lekarza pry­
watnego, miejski Urząd Zdrowia zarządził już 
przed paru tygodnami szczepienie ochronne prze­
ciwko ospie w  biurze miejskiego Urzędu Zdrowia 
PI. W W . Św iętych — Magistrat codziennie z w y ­
jątkiem św iąt i niedziel od 11 i pól do 12 i pół w  
południe.

PROGNOZA NA NIEDZIELE: Nieco cieplej, za­
chmurzenie umiarkowane (przejściowe w ypogo­
dzenie się), słabe w iatry północno-zachodnie i za­
chód rnie.

WENTA SYNDYKATU DZIENNIKARZY odbę­
dzie się dziś w  niedzielę o godz. 4 popoł. w  salach 
Starego Teatru. Koncert spacerow y doborowej mu 
ryki uprzyjemni publiczności spędzenie kilku go­
dzin w  miłej atmosferze i serdecznym  nastroju. 
Podczas koncertu rozlosowana będzie wielka ilość 
fantów, jak dzieła sztuki, ozdobne i cenne książki, 
przedm ioty spożyw cze i galanteryjne itd. Niski 
w stęp (1 miljon marek) uprzystępni każdemu w zię­
cie udziału w  w encie, a szlachetny cel (pomoc 
w dow om  i sierotom po dziennikarzach 1 zasilenie 
funduszu RBK) zachęci niewątpliwie każdego do 
udania się na tę niecodzienną rozrywkę. Sprzedaż 
biletów  przy kasie Starego Teatru rozpocznie się 
o  3 popoł., początek koncertu spacerow ego i w en­
ty  o  godz. 4 popoł.

PARCELKl POD UPRAW Y JARZYN. W  magi­
stracie krakowskim ukończono rozdawnictwo par- 
celek zeszłorocznym  dzierżawcom . Pozostała je­
szcze niewielka ilość parcdek w zdłuż Aleji 3 w ie­
szczów , przy ul. Retoryka i w  sąsiedztw ie s?koły  
przem ysłowej. Reflektanci zechcą się  zgłosić w 
dniach od poniedziałku do czwartku w  magistra­
cie (oficyny II p. drzwi Nr. 3-1 w  godzinach od 5 
do 7 popoł.). z  dniem 16 bm. zamyka magistrat roz­
daw nictw o wszelkich parcelek.

WIELKA ZABAWĘ WIELKANOCNA urządza 
Robotniczy Klub S p o rt „LegjJi“ w  Krakowie w  
niedziele dnia 20 kwietnia 1924 w  sali Domu Ro­
botniczego przy ul. Dunajewskiego 5. Początek o  
godz. 9 w ieczór. Zaproszenia wydaje codziennie 
w ieczór od 6—8 Sekretariat klubu, ul. Dunajew­
skiego 5, III piętro, w; niedizele od 10— 12 przed po?.

śled ztw o  w sprawie w yk ryd a  m ateriałów w y ­
buchowych na strychu domu pod L 25 przy ul. Ko­
chanowskiego zostało już pTzez policję w  ogólnych  
zairysach ukończone, a akta tej spraw y przekaza­
no sędziemu śledczem u Swiądrowskiem u. D alsze  
śledztw o prowadzić będzie sąd okręgow y kam y  
w  Krakowie. W  spraiwie tej w więzieniu śledczem

sądowem  znajduje się jedynie adw. dr. Ahłamo- 
w icz. O ile nie w yjdą inne szczegóły  na jaw, bę­
dzie on odpowiadał za zgromadzenie i ukrywanie 
materiałów wybuchow ych. D degat generalnej 
prokuraitury oraz delegaci ministerstwa spraw  w e  
wnętrznych i głównej komendy policji wyjechali 
wczoraj w ieczór do W arszaw y.

Masakra więźniów u św. Michała
Przed kilku dniami w ybuchła w kraJcowskiem 

więzieniu św . Michała głodów ka w ięźniów  polity- 
czn yd i. Po dwóch dniach głodów ka została ukoń­
czona. Równocześnie głodow ali w  trzech koryta­
rzach w ięźniow ie krym inalni Zarząd ch w y d ł się 
niezawodnego środka. Oto w  trzecim dniu gło­
dówki, gdy w ięźniow ie byli zupełnie w yczerpani 
i nie zdolni do stawiania oporu, wpadła do poje­
dynczych cel banda dozorców  w  liczbie 40 i ty leż  
policjantów, w yw lekli po kilku więźniów  z  każdej 
celi i niemiłosiernie pobili. D ozorcy byli pijani (dla 
dodania sobie animuszu), bili tem co tylko w  rękę 
wpadło, policjanci bili kolbami, kuplami, drutami.

P o  zmasakrowaniu, w trądli pobitych z  połamane- 
tni żebrami, poprzetrącanemi rękami i nogami do 
„separaty“ (karcer), miast udzielić im pom ocy le­
karskiej.

W  imię ludzkości i godności hańbionego czło­
wieka, w  iłnię najprymitywniejszych zasad etyki 
ogólnoludzkiej, podnosimy głos protestu przeciw  
tym  barbarzyńskim gwałtom .

Nazwiska pobitych: Tracz, Partyka, Prochow - 
nft, Antolak, Kepa, Pras, Gajewski, Padło, Skimina, 
Zdebski, Nawrot, Jankowski, Mikrut, Kędzior, Fa- 
ler, P iegza, Biergel, Kuźmiński, Grabowski.

Dalsze aresztowania w sprawie kradzieży w PKO
Bezmyślne informacje policji

W  związku z kradzieżami m ateriałów budowla­
nych PKO przytrzymano w  aresztach policyjnych  
34-letniego Schachna Korngolda, urzędnika banku 
zachodniego i Jana Piskorza, woźnicę. W czoraj po­
daliśmy, że aresztowano również Kaz. M orawę i 
W ojciecha Wójcika. Policja podała w  piątek w

komunikarie, t e  Mitka aresztow any został m 
związku z kradzieżami przy budowie PKO za kra­
dzież 2 cegieł. W czorajszy komunikat policyjny 
zaprzecza temu, a policja w  ten sposób sam a się 
dezawuuje.

Echa zajść listopadowych w Trzebini
Prokuratorja krakowska przesłała akt oskarże­

nia sądow i okręgowem u karnemu. Oskarżeni są  
tow . Szuwara, Zaczkiewicz i W róbel o  zbiegowi­
sko i podburzanie. Ś ledztw o p rzed w  tow. Kubicz-

— o o
SPRAWOZDANIE Z DZIAŁALNOŚCI KASY 

CHORYCH M. KRAKOWA ZA M. LUTY BR. —
Z Zarządu Kasy donoszą nam:
W miesiącu lutym br. było ubezpieczonych w  Kasie 
39.296 osób. D o leczenia zgłosiło  się członków  
5.033 z  rodzin 7.600, razem 12.633 osób, nie licząc 
w  tem w izyt powtórnych.

W  ambulatorium dentystycznem  wykonano: 
ekstrakcji 233, plomb 776, porad udzielono 112. W  
pracowni bakterjologiczno-cheniicznej w ykonano  
badań (krwi, plwocin, moczu, wydzielin, treśd  żo­
łądka i t. d.) 244. Lampą kw arcow ą udzielono na­
św ietleń 1670. M asaży w ykonano 130, elektryzacji 
135, naparzeń gorącem  powietrzem  150. Apara­
tem Roentgena (diagnostyka i terapia) wykonano  
52 zabiegi. W  aptece kasowej w yekspediow ano
7.434 recept.

Zasiłków chorobowych w ypłacono marek poi. 
31,943,415.200, pogrzebowych mkp. 4,082,856.000. 
Koszta szpitalne w yn osiły  mkp. 39,025,1732.217. 
N ależy również zaznaczyć, że w  m. lutym br. sub­
skrybowała Kasa Chorych m. Krakowa 50 akcyj 
Banku Polskiego i odnośną należytość gotów ką  
w pład ła .

KRAKOWSKI ODDZIAŁ TOW . HYGJENICZ- 
NEGO. W  dniu 9 bm. odbyło się przy bardzo li­
cznym  udziale członków  pierw sze walne zgroma­
dzenie i ukonstytuowanie się krakowskiego od­
działu w arszaw skiego T ow . hygjenicznego. Prze­
w odniczył ks. Masny, radca miejski, sekretarzo­
w a ł dr Owsiński, zagaił zgromadzenie doc. dr To­
m asz Janiszewski, przedstawiając opłakauy stan 
sanitarny miasta, jak i państwa. Dalej przedsta­
w ił zasady, Jakich trzym ać się zamierza Towa­
rzystw o w  swojej działalności Na pierwszem  
miejscu stać będzie walka o czystość, której bez 
dostatecznej ilo śd  w od y  utrzym ać niepodobna. 
Dalej zaznaczył, że  hygjena pojmuje zdrowie w  
szerszem  znaczeniu, niż reszta nauk lekarskich. 
Pom iędzy człow iekiem  chorym, potrzebującym o- 
pieki lekarskiej, a człow iekiem  zupełnie zdrowym , 
istnieje cała skala stanów  pośrednich. Sa fuazie. 
których nie uw ażam y za chorych, i którzy siebie 
za takich nie uważają, są jednak pod rozmaitemi 
względam i nie normalni. Ci w łaśnie najwięcej m y  
czynlają si« do pogorszenia jakośd rasy. Dalej 
podniósł, że podstaw a hygjeny powinno b yć  ża­

kow i i Głuchowi zastanowiono z braku dow odów  
w iny. Rozprawa głów na odbędzie się w  połow ie  
maja przed zw ykłym  trybunałem. Oskarżonych  
broni adw. dr. R osenzweig. 
o  —
pobieganie. Nie jest zadaniem p a ń stw , lub samo­
rządu pokrywanie kraju masą szpitali, przytuł­
ków  i sanatoriów, lecz dążyć naileży do tego, żeby  
ludzi szukających schronienia, w  tych instytucjach  
było jaknajrttniej. Inna polityka sanitarna musi 
b yć uważana za nieoszczędną. W końcu dodał, że  
pracy hygjenicznej me można odejm ować charak­
teru pracy społecznej, inaczej bowiem  jest ona  
mniej w ydatną i drożej kosztuje. Działalność no­
w o  utworzonego T ow arzystw a polegać będzie na 
badaniu tych stron stosunków sanitarnych, które 
jeszcze dotąd nie są dokładnie w  m ieśde zbada­
ne. Uzyskane dane z  tych badań, służyć będą za 
podstaw ę projektowanych zmian. T ow arzystw o  
zamierza rozpatrywać projekty ustaw  i rozporzą­
dzeń rządowych w noszone do sejmu. Populary­
zacja, propaganda zaisad hygjeny, oraz działanie 
dobrym przykładem, szczególniej w śród młodego 
pokollenia, należeć też będzie do zadań Towarzy^ 
stw a. W końcu T ow arzystw o pracować będzie 
nad stworzeniem  pewnej opinji w  sprawach h i ­
gienicznych, która byłaby niejako podtrzymaniem  
moraJnem tych nielicznych jednostek, które chcą  
jeszcze pracować na tem polu. Następnie w ybra­
no w ydział składający się z 12 członków  i 6 za­
stępców . Do zarządu wybrano: dyrektora Biera, 
prof. Ciechanowskiego, dyr. Dołżyckiego, dyr. Du- 
deka, dra Glasera, dziekana Qołąba, wicekuratora 
Pollacka, doc. dra Janiszewskiego, inżyniera Kłe­
czka, dra Kunickiego, ks. Kuznowicza, dyr. Momf- 
dłow skiego, dra Pileckiego, prof. Pokutyńskiego, 
inspektora dra Janika, lekarza weterynarii Langa, 
naczel. Pollmana i dra Sokołow ską. Delegatami do 
rady głównej w  W arszaw ie: doc. dra Janiszew­
skiego i dyrektora M omldłowskiego; zastępcami: 
dyr. Biera i ks. Kuznowicza. Do komisji rew izyj­
nej dra Koscha, dyr. FiMpiego i inż. Czerwińskie­
go.

CHLEB Z DODATKAMI. Kilku konsumentów  
pobierających chleb z konsumu „Zespół“, przestało  
miejskiej pracowni chemicznej próbki chleba za­
nieczyszczonego kałem szczura, plombami z wor­
ków  i drzazgami drzew a. W obec tego, że „Zej- 
spół“ pobiera chleb z piekarni Dawida Abraha- 
mera, zarząd miejskiej pracowni chemicznej skie­
rował oskarżenie przeciw  Abrahatnerowi do pro- 
kuatorji państw*.
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NIEDOLA INWALIDY. Jan Susek, szeregow iec
zwolniony został z wojska z powodu choroby pier­
siowej i nerek. Mimo iź pogadał dokument w y ­
staw iony  przez PKÜ w  W adowicach, stwierdza­
jący konieczność leczenia — lekarz pułk. p. Adam 
Maciąg nie przyjął Suska do leczenia, wydalając 
go po paru dniach pobytu  w Szpitalu  Wojskowym  
okręgowym , przy ul. W rocławskiej v  Krokowi*. 
Zaznaczyć należy, że Susek służył w  wojsku bez 
p rze rw y  od roku 1912, najp ierw  w  armji austria­
ckiej biorąc udział w wojnie światowej, a nastę­
pnie w  szeregach poSskich do roku 1921. Dr Ma­
ciąg ośw iadczył choremu, że nie przysługuje mu 
praw o leczenia się w  szpitalu wojskow ym . Chory 
musiał w rócić do W adowic, pozbawiony pomocy 
lekarskiej, skazany na .zagładę. C zyż to ma być  
nagrodą za starganie młodości i zdrowia w  słu­
żbie wojskowej w  interesie państwa? Stosunki te 
są przerażające. Spodziewam y się, że kompetent­
ne w ładze w ojskow e um ieszczą w reszcie chorego 
żołnierza w szpitalu w ojskowym , do czego ma 
prawo.

WALNE ZGROMADZENIE CZŁONKÓW TOW . 
MIŁOŚNIKÓW HISTORJI I ZABYTKÓW KRA­
KOWA odbędzie się w  poniedziałek 14 bm. o  go­
dzinie 6 popołudniu w  sali w ykładow ej Muzeum 
P rzem ysłow ego, ulica Smoleńsk 9, I p. Porządek  
dtóenny: 1) Odczytanie protokołu z ostatniego
walnego zgromadzenia, 2) sprawozdanie wydziału  
ta  rok 1923, 3) Sprawozdanie kasowe, 4) w ybór  
wydziału i komisji rewizyjnej, 5) wnioski 1 inter­
pelacje. Na walnem zgromadzeniu w ygłosi dr Je­
rzy Dobrzycki odczyt pt.: „Ks. Sebastjan Siera­
kow ski i jego działalność artystyczna w  Krako­
w ie“. W stęp dla gości wolny.

ZATRUTY MIÓD. W  ostatnich dniach funkcjo­
nariusz kolejow y p. Mroczkowski przyniósł do 
miejskiej pracowni chemicznej do zbadania flaszkę 
miodu z fabryki „Kmita“, żaląc się, że żona jego 
po w ypiciu pewnej ilości miodu, dostała w ym io­
tów, a jak lekarz stwierdził, uległa silnemu za­
truciu. Badanie chemiczne w ykazało zawartość 
cynku w  miodzie, wskutek przechowywania p ły­
nu w  naczyniach cynkowych. W czasie kontroli 
komisyjnej w  fabryce „Kmita“, tłum aczył się za­
rządca, że pod jego nieobecność w  Krakowie, Per­
sonal fabryczny przelał miód do naczyń cynko­
w ych. Sprawę skierowano do prokuratorii.

TEATRY I KONCERTY
Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj popołudniu

jwraz ostatni przed świętami „Świerszcz za kominem“, 
wieczorem poraź drugi dramat A. Bisson'a „Pani X“, 
który grany będzie w najbliższy poniedziałek, wtorek 
i Środę. We wtorek popołudniu o godz. 3 „Kościuszki, 
pod Racławicami“. Próby z „Medd“ Eurypidesa zbli­
żała się ku końcowi. P. Wysocka kreując w niej poraź 
pierwszy w swej karierze rolę tytułowa, studjuje z ar­
tystami 1 chórem godną inscenizację tego nieśmiertelne­
go utworu. Przygotowania do „Kordiana“ postępują na­
przód, pracownia malarska ukończyła już parę n-. wych 
dekoracyj, których „Kordjan“ otrzyma kilkanaście we­
dług nowej inscenizacji dyr. Trzcińskiego.

Z TEATRU BAGATELA. Dziś w niedzielę o 4 popoł. 
„Przyjaciółka p. ministra“, wieczór „VII rewia“. W po­
niedziałek premiera „Ostatniego pocałunku“ z pp. Gra­
bowską, Godlewskim, Kwiatkowskim i Solarskim.

OPERETKA. Dziś w niedzielę o 4 popoł. „Katja tan­
cerka“ z występem M. Żelsklej w partii Maud, ponadto 
grato pp. Rynas, Zimajer, Ostrowski, Sempoliński, Ka­
rasiński, Rawita, Boànarowski, Opolski, Tolski. W nie­
dzielę wieczór „Madame Pompadour“, Główne role grają 
pp. Czerniawska, Kwiecińska, Kozłowska, Wesołowski, 
Sempoliński, Rewera-Rewski, Karasiński, Opolski, Boj- 
narowskl, Laskowski, Orski, Rawita i inni.

XXI. PORANEK SYMFONICZNY, obejmuiący sym- 
lontę szkocką Mendelsohna, Fausta Wagnera, oraz pre­
ludia Liszta, pod dyrekcją Józefa Śliwińskiego, odbę­
dzie się dziś w niedzielę, 13 bm. Pozostałe bilety do 
nabycia od godz. 9 w kasie dzienej teatru Słowackiego.

PORANEK TOMMY‘EOO będzie obejmować 12 hu­
moresek i satyr; „Nasza duma Pypcio“, „Adwokat w 
niebie“, „Zegarek“, Rendez-vous“, „Pani Walentowa o 
Steinachu“, „Ona“ (śmierć na pół-wesoło), „Co to jest 
prawda?", „Niedobrani, a jednak dobrani“, „W fabryce 
kryształków śniegu“* „Tadeusza i Telimeny flirt w przy­
słowiach", „Odwiedziny świąteczne", „Om mani padme 
hum". Recytować będzie art. Bagateli p. Tadeusz Fren­
kiel. W Kollegjum wykładów naukowych Rynek 39 
dziś w niedzielę o 11.30 przedpoł.

„OTWARCIE SCENY SZKOLNEJ“ powtórzone bę- 
d?.*ii dziś w niedzielę 13 bm. o godz. 6 popoł. Bilety 
do nabycia przy wejściu na salę.

s n i m  SUKNA
B  ■ ' C
Krafcâw, «srssdL.ka 1» 39 
p i e r w s z o r z ę d n a  m a t e r i a ł y  u b r a ­

n i o w e ,  k o s i j u m o w e  i p ł a s z c z o w e .

z Polski
DAR MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO. M arsza­

łek Piłsudski z pensji swej na kwiecień, przezna­
czy ł miljąrd marek dia uniwersytetu wileńskiego, 
a 634 miljonów na zw iązek inwalidów.

MILJONÓWKA. W  sobotniern ciągnieniu w y ­
losowano numer 666028, sprzedany w W arszawie.

ARCYBUSKUP CIEPLAK W POLSCE. Z R y­
gi w  dniu 12 bm. w yjechał arcybiskup Cieplak do 
Polski. Na dworcu pożegnało arcybiskupa ducho­
w ieństw o, poselstw o polskio 1 konsulat w  pełnym  
składzie oraz tłumy wiernych. Jest rzeczą możliwą, 
że arcybiskup Cieplak zatrzym a się w  Wilnie.

POMOC DLA OFIAR POWODZI. Ministerstwo 
pracy komunikuje: M inisterstwo w yasygnow ało
na rzeaz ofiar powodzi 14 miljardów mit oraz 75 
tysięcy  lirów w łoskich z  ofiary „Banca Comer- 
ziale Italiana“. Do tego doliczyć należy ofiarę pre­
miera w  w ysokości 4.5 miljardów mk. P oszcze­
gólnym urzędom wojewódzkim  przyznano: w  W ar 
szaw ie 7.5 miljardów mk i 30 tysięcy  lirów, w  
Stanisław ow ie 1.5 miljardów mk i 10 tysięcy  li­
rów, w  Kielcach 1 miijard mk. i 5 tysięcy  lirów, 
w  Lublinie 1 miijard mk 1 5 tysięcy  Ilirów, w  Krat- 
kow ie 2.5 miljardów mk i 5 tysięcy lirów, w e  L w o­
w ie  1JS miljardów mk i 5 tysięcy  lirów, w  Tan,o~ 
poflu 1 miijard mk, w  Toruniu pół miljarda mk i 6 
tysięcy  lirów, w  Poznaniu pół miljarda mk. Ponad­
to komisariatowi rządu na miasto W arszaw ę prze­
kazano sumę 3.5 miljardów mik 1 10 tysięcy  lirów. 
P ozostałość ofiary „Banka Comerziale Italiana“ w  
sumie 25 tysięcy  lirów przyznana zostanie później 

BANDYTA W MUNDURZE POLICJANTA. W i­
leńskie w ładze bezpieczeństw a XVI-go >krgęu o- 
trzym ały poufne zawiadomienie, że w  szeregach  
policji pracuje niebezpieczny bandyta, niejaki S zy ­
mon KaJisz lat 25, mieszkaniec w si W ygoda, gm. 
P arysów , pcw . garwolińskiego, który w  roku 1919 
zbiegł z więzienia w  Mińsku-Mazowieckiem, gdzie 
oczekiw ał w yroku za liczne napady bandyckie. 
Na podstawie fotografji bandyty, funkcjonarjusze 
policji stwierdzili, że osobnikiem bardzo podobnym  
do Kalisza jest posterunkowy Stanisław Szczepań­
ski. Poufne w yw iad y  potwierdziły przypuszcze­
nia, w obec czego sprytnego bandytę aresztowano, 
który przyznał się do zarzucanych mu przestępstw . 
Niebezpiecznego, bandytę pod silną eskorta prze­
w ieziono do W arszaw y, przekazując go władzom  
sadowym .

— 0  0 0 z zagranic«
NAJNOWSZY DOW CIP BERNARDA SHAW A.

Znany powszechnie pisarz i satyryk angielski B. 
Shaw ma najwęcej kłopotu z dziennikarzami. Set­
ki redakcyj zasypują go pytaniami, prośbami, o- 
fertami do tego stopnia, że gdyby zechciał na 
w szystko  odpowiadać, musiałby przestać pisać. 
Pew ien  m ały tygodnik angielski rozpisał ankietę 
na temat: „Który ze w spółczesnych dwunastu pi­
sarzy jest najlepszy i jakby ich należało uszere­
gow ać w edług stopnia genialnoścl“. Shaw oczyw i­
ście nie odpowiadał. Ale ów  tygodnik tak długo 
zasyp yw ał go listami i telegramami, że dla św ię­
tego spokoju zdecydow ał się posłać odpowiedź. 
Lista jego przedstawiała się następująco: 1. Ge­
org Bernard Shaw: 2. G. Bernard Shaw; 3. Ge- 
orge B. Shaw; 4. Geo. B. Shaw; 5. G. B. Shaw; 
6. G. B. S., 7. George Shaw; 8. Bernard Shaw; 
9. George; 10. Bernard; l i .  Shaw; 12. Shaw Ge- 
orge Bernard“. Mimo, iż Shaw zakpił sobie z an­
k iety  obracając w łasne nazwisko na 12 boków, 
w dzięczne pismo w ydrukowało jego odpowiedź z 
poczuciem należnej dumy.

ZWŁOKI STINNESA będą w  poniedziałek spa­
lone w  krematorium w  WHmersdorf.

SPADKOBIERCY STINNESA. Kierownictwo za­
kładów  przem ysłow ych zm arłego Stinnesa obej­
mie jego najstarszy syn, dr Edmund Stinnes, liczą­
cy  29 rok ż y d a . M łodszy syn Hugo ma objąć 
przedsiębiorstwa żeglugi, trzeć} syn jest studen­
tem uniwersytetu, czw arty gimnazistą. Stinnes po­
zostaw ił nadto trzy córki. Ostatnią wolą Stinnesa 
było, aby pogrzeb odbył się skromnie.

MANIFESTACJA PRZECIW LUDENDORFFO- 
W t  W  Monachium w e  czwartek w ieczór odbyła  
się w ielka manifestacja katolicka, zwrócona prze­
ciw  antykatolickiemu wystąpieniu Ludendorffi w  
procesie Hitlera. W  manifestacji tej w zięli udział 
kardynał Fauflhaber oraz ministrowie baw arscy  
Scheyr 1 Matt, W  przemówieniu pos. Ilauch o- 
św iadczył, że Ludendorff zaatakował papieża, mi­
mo że tylko papieżowi zawdzięcza, że nie został 
w ydany entencle jako zbrodniarz wojenny.

CHOROBA LLOYDA GEORGEA. Z Londynu 
donoszą: Lloyd George poważnie zachorował.

WSZĘDZIE ŚNIEG. W  całej Francji, Anglji i 
Szwajcarji spadł śnieg.

KATASTROFA KOLEJOWA. Na Hnjt kolejowej - 
Manresa-Verga w  Hiszpanii na pociąg tow arow y  
zaw aliły  się głazy. Kilka osób odniosło ciężkie 
rany.
« • • • • a  # • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • a • • • • • •

P R A C O W N IC Y  P A Ń S T W O W I, IN S T Y T U ­
CJI PU B L IC Z N Y C H  I SA M O R Z Ą D O W Y C H  
inogą k o rzy sta ć  W  M A Ł O PO L SK IM  ZAKŁA­
DZIE ODZIEŻY W  K R A K O W IE -PO D G Ó R Z E ,
ul. N ad w iślań sk a  L. 16, W E  L W O W IE  ul. S zp i­
talna L. 1, W  T A R N O P O L U , ul. G o łu ch o w sk ie-  
go L. 1, — z  3 -ch  m ies ięczn eg o  kredytu  p rzy  
zakupnie g o to w y c h  ubrań m ęsk ich , raglanów , 
m aterjałów  o d z ie ż o w y c h  i p łótna, b ie lizn y  m ę­
skiej, b ie lizn y  s to ło w ej, ob u w ia  e tc .

O B U W IE
eleganckie trwałe po cenach przystępnych można 

nabyć tylko a firmy

S .  S C H L A G L I E D
Kraków 5

ul. Krakowska L. 4 , 1. p .
—- o  o o  —

R e p e r t u a r
mmi ■—

Teatr Im. Jul. Słowackiego
Niedziela popoł.: „Św ierszcz za kominem“ , wiecz.t 

„Pani X“.
Por.ted/iaiek: „Pani X“.
W torek popoł. o godz. 3: „Kościuszko pod R acła­

wicami“, wiecz.: „Pani X“.
Środa: „Pani X“.

Teatr Bagatela
Niediziela o godz. 11 przedpoł.: „Tęczowa szatka".
Niedziela o godz. 4 popoł.: „Przyjaciółka pana mi­

nistra“.
Niedziela o godz. 8: „VII Rewja cenzuraina".

T eatr m iejski O peretka
Niedziela popoł.: „Katja tancerka“, w iecz.: „Ma­

dame Pompadour“.
Poniedziałek: „Madame Pomipadour“.

K ollegitim  w y k ła d ó w  n au k ow ych
(Rynek A - B  39)

Początek o godz. 7 wieczór
Niedziela o godz. 11.30 przedpoł. Poranek Tom-

m yego z współudziałem  art. dram. Bagateli p- 
Tadeusza Frenkla.

Poniedziałek o godz. 7. Ks. prof. Fel. Hortyński: 
Jądro atomu.

Wtorek o godz. 7. Prof. uniw. dr. Kazkn. Rouppert: 
Szata roślinna Pomorza i Bałtyku (z przeźro­
czami i pokazami).

Środa o godz. 7. Dr. Melanja Grafczyusika: Roz­
wój opery romantycznej (z ilustr. pp. Ady Zbl- 
gniew iczów ny i Paw łow skiego).

Kinoteatry
„Uciecha“: „Tajemnica białej tw arzy“.
Ztchęta: Przysięga i urok kobiety (film cyrkowy).
Promień: „Zbrodnia lorda Seville“
Reduta: Dziś w  niedzielę premjera ..Walka z klu­

bem szatanów“. W  roli głównej Jim Pott.

Nowo otwarty

Magazyn ubiordi męskich 
i dziecinnych

Kraków, Floriańska 36
firma SZPUM&R ł CM&RAP m

Solidna obs uga I Ceny konkurancyjnefj

Po cenauh konkurencyjnych
poleen

bieliznę; m<ąs*tą, damską, 
kapelusza, perfumy 11. p. m

„ m u m  NOWOŚCI"
Kraków, Sławkowska 23.
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Zmiana ustroiu pieniężnego w Polsce
9* f |  f*  &  "W S* gumowe w bardzo wielkim 

*  P ł  s l  A a  eha 5K wyborze nades/ły 390

A .  B R O S S .  K r a k ó w , u l. F lo r ja ń s k a  4 4
O  □  Narożok obok Bramy Floriańskiej. □  □

Ha święta!!!
Wielki wybór likierów, wódek krajowych I zagrsnicz- 
nych]akoteinairozmaitszychrfelikate3ówiwin,poleca

Firma MAURYCY ALLERHAND
Kraków, PI. Szczepański 2 . Tel. 1059

Wysyłka towarów na prowincję odwrotnie.

Znowu bomba w Warszawie Mączna odżywcza „h h a r m a”

(Telefonem od korespondenta „Naprzodu“)
W arszawa, 12 kwietnia.

Dziś o 3 popołudniu odbyło się nadzwyczajne 
posiedzenie Rady ministrów, na którem przyjęto 
projekt rozporządzenia prezydenta R zeczypospoli­
t ą  w  sprawie zmiany ustroju pieniężnego. Projekt 
ma wejść w życie 28 bm. Prezydent jutro lub po­
jutrze projekt podpisze, a ukaże się on w  Dzien­
niku ustaw przed zgromadzeniem akcjonarjuszy 
Banku polskiego, które się odbędzie 15 bm. W e­
dle informacji zasady rozporządzenia będą nastę­
pujące:

1) Od dnia 28 bm., tj. od dnia otw arcia Banku

polskiego złoty polski staje się prawnym obłego- 
wyra środkiem pieniężnym.

2) W ymiana marek polskich rozpocznie się od 
! maja i ukończona będzie w terminie rocznym.

3) Złoty polski w ypuszczonv zostaje w  relacji 
1,800 000 mkp. Jednocześnie z wypuszczeniem  zło­
tego polskiego w ydany zostanie bilon polski na 
sumę 180 mil. złotych w  odcinkach po 2 złote.

4) Bilony przyjmowane być muszą przy w ypła­
tach maksymalnie do kw oty 20 złotych. Ostate­
czna wym iana bilonu nastąpi w  czasie do 1 sty­
cznia 1925 r.

(Telefonem od korespondenta »Naprzodu“)
W arszaw a, 12 kwietnia.

Dzisiaj w  godzinach rannych została W arszaw a  
zaalarmowana wiadomością o znalezieniu bomby 
w  lokalu „Kurjera Porannego“ przy ul. M arszał­
kowskiej. Około godziny 6 rano, gdy personal ad­
ministracyjny był zajęty ekspedycją, Jeden z roz- 
nosicieli, nazwiskiem Jaśkiewicz, zaalarmował o- 
becnych okrzykiem: „Bomba! Bomba!“ W  loka­
lu, w  którym znajdowało się kilkadziesiąt osób, 
pow stał popłoch. Zawezwano policję, która prze­
prowadziła rewizję w  całym  lokalu i w  składzie 
papieru drukarskiego. Znaleziona bomba jest gra­
natem typu francuskiego, podłożonym przez nie­

wiadomego sprawcę. Granat przeniesiono do poli­
cji, gdzie przeprowadzono ekspertyzę. Narazie 
siły  wybuchowej granatu nie zdołano stwierdzić. 
Do godziny 12 w  południe w ładze policyjne nie 
zostały  poinformowane przez komisarjat o  przer 
biegu śledztwa.

Śledztw o objąi nadkomisarz defenzyw y polity­
cznej p. Piątklewicz, Dotąd stwierdzono, że  gra­
nat był dużej w ielkości i naładowany. Dopiero o 
godzinie 1‘30 w południe komisarjat rządu zapy­
tał się w  komisariacie policji, czy  taki fakt miał 
miejsce. Minister spraw w ew nętrznych na zarzą­
dzenie premjara zarządził śledztw o co do tej opie­
sza ło śc i

najiepsia do osikarmienia niemowląt!
Wn^dile do nabycia. — W jrób fabr. rbam. 

K. MAiULA 1 Ska, Hrahów. US

Strajk górników przerwany
(Telefonem od korespondenta „Naprzodu")

Dąbrowa Górnicza, 12 kwietnia.
W czoraj Rada Zjazdu przem ysłow ców  górni­

czych w ypow iedzenia um owy nie cofnęła, poda­
jąc tym czasow o, które ustępy um ow y chce zmie­
nić. D ziś komitety kopalniane na konferencji w  
Dąbrowie Górniczej postanow iły strajk przerwać, 
pięinując zdradę enperoweów 1 chadeków, która 
uniemożliwiła przeprowadzenie zw ycięskiego straj 
ku i w zyw ając robotników, by w obec zdrady nie-

klasow ych Związków w stępow ali do Związków  
klasow ych. Proletarjat górniczy w  karności i w
zaufaniu do kierownictwa Centralnego Związku 
górników w ykaże uświadomienie i siłę swojej so­
lidarności i zmusi przem ysłow ców  do ustępstw.

Pertraktacje o  nową um owę już się rozpoczęły. 
Biorą w  nich udział jako przedstawiciele rządu w  
dalszym  ciągu naczelnik wydziału ministerstwa 
pracy p. Ulanowski 1 inspektor pracy p. G allot

P o w s z e c h n e  T w o  K o n f e k c y j n e

Kraków, ulica św. Marka L. 35
przyjmuje

p i e r w s z o r z ę d n y c h

krawców damskich
przy bardzo dobrem wynagrodzeniu

wykwaliiiKoianycH iriicöv
do pierwszorzędnej konfekcji męskiej

zdolne krawczynie

l  SALI SĄD0WO
Kraków, 13 kwietnia.

0  POCHWALANIE ZAJŚĆ LISTOPADOWYCH
W czoraj w  sądzie w ojskow ym  w  Krakowie to­

czy ła  się rozprawa przeciw kpt. Stanisław ow i 
Długockiemu oskarżonemu o pochwalanie zajść 
listopadowych. W edług aktu oskarżenia kpt. Dłu- 
gockl jadąc z Krakowa do Niepołomic pociągiem  
w  przedziale III klasy razem z por. Rosenbergiem
1 innemi osobami dnia 8 listopada po zajściach kra­
kowskich toczył dyskusję polityczną, a między 
innemi piętnował mobilizację strajkujących koleja­
rzy, jako rzecz bezprawną, oraz że nie powinno 
się tłumić strajków przy pomocy wojska. Następ­
nie ostro krytykow ał wypadki krakowskie i przy­
p isyw ał w  dosadnych słow ach winę za te wypad­
ki rządowi. R ów nież miał się w yrazić, że wojsko  
nauczyło się rozumu, a robotnicy strzelać i uzna­
w a ł to zr dobre w  związku z krw aw ym i w ypad­
kami w  dniu 6 listopada. C zyny te stanowią w e­
dług aktu oskarżenia zbrodnię zakłócenia spokoj­
no ści publicznej z § 65 u. k., w ystępek nieposłu­
szeństw a z § 91 k. k. w ., oraz w ystępek  przeciw  
publicznemu spokojowi i porządkowi z § 305 uk.

Na wczorajszej rozprawie oskarżony tłum aczył 
się, że reagował tylko na zapatrywanie w yrażone  
przez por. Rosenberga ze stanowiska wojsko w o­
lak tycznego, które to zapatrywanie zdradzało 
wielką nieznajomość taktyki.

P o  zamknięciu .postępowania dow odow ego 1 
dłuższej naradzie trybunału, przewodniczący póź­
nym w ieczorem  ogłosił w yrok uwalniający oskar­
żonego od zarzutu zbrodni naruszenia spokoju publ. 
z § 65 u. k.. abrodnl gw ałtu publ. z § 81 u. k., 
występku zakłócenia spokoju publ. z § 305 u. k. 
oraz występku nieposłuszeństwa z art. 92 kod. 
wojsk. M otywa wyroku uwalniającego sąd oparł 
zasadniczo na niewiarygodności zapodań por. Ro­
senberga.

Trybunałowi przew odniczył maj. Florek, oskar­
żał prok. Wolff, bronił adw. dr. H esk i

— OOO —
- ECHA STRAJKU KOLEJOWEGO

W czoraj w  sądzie okręgow ym  karnym prved 
sso. Stołyhw ą toczyła się rozprawa przeciw  funk­
cjonariuszom kolejowym : Józefow i Jeleniowi 1
Józefowi Kani. oskarżonym o to, że podczas straj­
ku kolejowego, w  listopadzie tu r. objeżdżających  
drezyną przestrzeń z Bierzanowa do Podfęża inż. 
Pr. Moeschla 1 Inż. Rogalskiego obrzucili kamie­
niami. Obaj oskarżeni zostali zasądzeni za prze­
kroczenie z par. 431 u. k. na karę aresztu przez 
2 miesiące.

— 0 0 0  —
O ZBRODNIĘ MORDERSTW A W  ALWERNI
W czoraj w  czw artym  dniu rozprawy przed są­

dem przysięgłych w  Krakowie przeciw  Fickowi i 
Zgodomirskiej oskarżonym  o  zamordowanie ojca 
i brata Zgodomirskiej wnioski obrońcy dr. Aschen- 
brennera oo do zbadania stanu um ysłow ego Fioka 
odrzucono. Następnie przesłuchano Michalinę i Jó 
zefę Zgodomirskie, które przedstaw iły dokładnie 
przebieg zajścia. Popołudniu przemawiał prokura­
tor W ołoszczuk i obrońca Aschenbrenner, poczem  
o godz. 9.45 rozprawę odroczono do niedzieli g. 10 
rano. Rozprawa toczyć się będzie w  niedzielę i 
w  niedzielę zapadnie wyrok.

do konfekcji damskiej.

ZAWIADOMIENIE!
Polska Spółka Akcyjna „PHARM A“
Mr. B. Jawornicki, Kraków, ui. Długa 46.

Jako hurtownia sprzedaży sztucznych środków  
Słodzących M onopolu Państw ow ego, zawiadamia, 
sprzedawców detalicznych (konsum y), że przyj­
muje zam ówienia na sacharynę m onopolową w opa­
kowaniu T. S. Cena sprzedaży detalicznej 20 gro­
szy za jedno opakowanie. 566

R E S T A U R A C J A

STAHY TEATR“
w Krakowie, ui. Jagiellońska 1. Tel. 1402 
orai Filja w Hotelu Francuskim ui. Pijaraka.

W y d a j ą  o b i a d y  o d  g o d z .  1 2 -5  p o p o ł ,

R  U h  i n o ł l f  2 Pianinom, urządzone stylowo 
U a U l l l B l >  OLA ZEBRAŃ TOWARZYSKICH.

W

Wieczorem KONCERT 
M UZYK I  SALO NO W EJ

N A J T A N S Z i  Z R O D Ł O  Z A K U P U

DYWANÓW PERSKICH
we wszystkich rozmiarach i gatunkach

t y l k o  w e  f i r m i e 205

J. LEWKOWICZBelgrad (PAT). W edle doniesienia „NowosH“ 
Pasicz jest w  posiadaniu dekretu, rozwiązującego 
skitpczynę. Dzienniki potwierdzają, że ostatnie po­
siedzenie skupczyny odbędzie się w  połow ie majs.

K r a ^ w ,  u l i c a  G r o d z k a  L ,  3 9
Obsługa fachowa. 

Oglądanie nie obowiązuje do kupna.
2

¡Krem wschodnich piękności „DERMA"j
ft QWO O f  WARTY

r « •

M M I I I !
p o d  k i e r o w n i c t w e m  f i .  W E S T R E I C H A

poleca kapelusze, bieliznę, płaszcze gum ow e, rękawiczki, 
parasole, skarpetki, pończochy oraz przybory do pod- 
543 róży i toaletowe
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Komisja reparacyjna przyjmuje orzeczenie
rzeczoznawców

Paryż (PAT). Komisja reparacyjna pow zięła je­
dnomyślnie decyzję, że sprawozdanie rzeczozna­
w ców  daje praktyczne rozwiązanie zagad n ięta  
odszkodowań.

Berlin (PAT). Oabinet R zeszy  obradowa? nad 
sprawozdaniami rzeczoznaw ców . Oabinet w ysłu ­
chaj referatu ogólnego i postanowił przystąpić do 
zbadania poszczególnych punk sów sprawozdań.

Berlin (PAT). „8 Uhr Abendblatt“ w  związku z 
wiadom ością o  posiedzeniu gabinetu R zeszy po­
daje widocznie inspirowaną wiadomość, te  spra­
wozdania rzeczoznaw ców  będą dla Niermec w te­
d y  dopiero miarodajne, gdy będą znane decyzje  
komisji reparacyjnej oraz poszczególnych rządów  
państw sprzymierzonych. Dopóki Niemcy nie o- 
trzyinają ze strony tych państw wiadomości, źe 
akceptow ały sprawozdania jako program działa­
nia, me mają potrzeby zajmowania oficjalnego sta­
nowiska.

Londyn (PAT). W  kolach oficjalnych angielskich 
wstrzymują się  dotychczas z wydaniem oplnji o  
rezultacie prac komisji rzeczoznaw ców . Opinja 
rządu będzie podana do wiadomości publicznej 
dopiero po obradach gabinetu w  pełnym składzie.

Genewa (PAT). Komisja reparacyjna przesłała  
sekretaijatow i Ligi nairodów do wiadomości oba 
sprawozdania komisji rzeczoznaw ców , a to z te­
go powodu, że rzeczoznaw cy przekazują Lidze 
narodów do rozpatrzenia niektóre wnioski czysto  
techniczne.

Wiedeń (PAT). „Neue Freie P resse“ donosi z 
Berlina, że niemiecki minister spraw  zagranicz­
nych Stresemann ośw iadczył, iż raport eksper­
tów  jest odpowiednią podstawą do nalwiązania 
dyskusji w kwestji reparacyjnej.

ZASTRZEŻENIA FRANCUSKIE
Paryż (PAT). „Echo de Paris“ w ylicza warun-

ki, pod jakimi rząd francuski byłby gotów przy* 
jać sprawozdanie ekspertów. Są one następujące:
l) gwarancja przeprowadzenia planu zapropono­
wanego przez ekspertów; 2) regulacja długów 
międzysojuszniczych, szczególnie w stosunku do 
Anglji; 3) zapewnienie aljantów, ii będą wpółdzia- 
łali w gospodarczej okupacji zagłębia Ruhry na 
wypadek niedotrzymania zobowiązań ze strony 
Niemiec; 4) utrzymanie status quo ze stanowiska  
francuskiego, to jest utrzymanie francuskiej admi- 
mstiacji oraz administracji belgijskiej i układów t 
„M.curn“ na obszarach okupowanych, jak diługo 
potyczki, przewidziane w  sprawozdaniu eksper­
tów, nie będą umieszczone na rynku niemieckim i 
na rynkach zagranicznych; 5) wojskowa okupacja 
utrzymaną będzie nad Ruhrą przynajmniej do 
chwil; regulacji reńsko westfalskiej kwestji kole­
jowej. oraz aby przez ten czas zapewniony był 
kontakt m iędzy wojskami 1-4 -cyjnemi.

ZAGŁĘBIĘ RUHRY J A " 0  ZASTAW
Londyn (PAT). Reuter donosi z Paryża, jakoby 

coraz wyraźniej zarysow yw ały  się trudności w o- 
siągnłęclu jednomyślności poglądów rządów soju­
szniczych na projekt rzeczoznaw ców . Jak się zda­
je, fprawa zagłębia Ruhry ma być w  rękach Prań 
cji atutem podczas rokotwań ze sprzymierzeńcami.

WEZWANIE NIEMIEC DO ROKOWAŃ

Berlin (PAT). W ezwanie komisji odszkodowań
do w ysłania delegatów  zostało zakomunikowane 
niemieckiej komisji ciężarów wojennych w  Pary­
żu. Komisja przesłała wezw anie to natychmiast 
do Berlina. W ciągu dnia dzisiejszego poweźm ie 
rząd niemiecki prawdopodobnie decyzję co do o- 
sobistośd, mającej być w ysłaną do Paryża. Mó­
wią o kandydaturze sekretarza stianu Fischera.

Wypłata poborów emerytalnych
Warszawa (teł. wł. „Naprz,“). W  niektórych  

Dismacb ukazała się wiadomość o wstrzymani« po­
borów emerytalnych i wypłaceniu tylko 60 procent 
zaopatrzenia. Jak się W asz korespondent dowia­
duje z ministerstwa skarbu, obecnie wypłacane 
są zaopatrzenia emerytalne w raz z zaliczkami na 
poczet należytości w  m yśl ustaw y z II grudnia 

,1923 r. W ypłacane kw oty w ynoszą przeciętnie 
75 do 80 procent sum należnych emerytom w  myśl 
tej ustawy. D otychczasow e zaopatrzenia em ery­
tów  zostaną przeliczone w edle zasad pow yższej 
ustaw y po ogłoszeniu przepisów wykonaw czych, 
które się okażą w  dniach najbliższych. W ów czas  
różnica od 1 października 1923 r. będzie całkowi­
cie uregulowana.

Kandydaci prawicy na dyrektora 
wydziału bezpieczeństwa publicznego

Warszawa (teł. wł. „Naprz."). Przed kilku dnla- 
M  prasa doniosła, że komisarz rządu na m. War­
szawę p. Jarmułowicz i g łów ny komendant policji 
p, Borzęcki są kandydatami na stanowisko dyrek­
tora wydziału bezpieczeństw a publicznego w  mi­
nisterstwie Sipraw wew nętrznych. Jak się W asz  
korespondent dowiaduje z kół sejm owych, kandy 
datury te wychodzą z kół prawicowych.

Delegat Polski do Ligi narodów
Warszawa (AW). Dzienniki podają, iż delega­

tem  rządu polskiego przy Lidze narodów ma zo­
stać p. Aleksander Skrzyński, b y ły  minister spraw  
zagranicznych.

Poseł Thugutt u Mac Donalda
Londyn (PAT). W czoraj przedpołudniem pre­

mier Mac Donald w  prywatnych apartamentach 
przyjął posła Thugutta i odbył z nim rozm owę, 
trwającą blisko godzinę. Rozm owa utrzymana by­
ła w tonie wielkiej życzliw ości dla Polski. Popo­
łudniu poseł Thugutt odwiedził b. premiera Bald- 
Wioa.

Trocki o zatargu o Bessarabię
Moskwa (AW). Trocki opuścił m iejscowość ku­

racyjną na Kaukazie i w yjechał do M oskwy. P o  
drodze Trocki występuje i przemawia na wiecach. 
Na wiecu w  Tyflisie ośw iadczył, że Rosja sow ie­
cka nie zgodzi się nigdy na przyłączenie Bessara- 
bji do Rumunji. Rząd sow iecki nie dąży do wojny 
i dołoży w szelkich starań, aby zlikwidować kon­
flikt pokojowo. Jeżeli to się nie uda, będzie do­
wodem, że Rumunja chce zaostrzenia sytuacji.

Buńczuczna odpowiedź Cziczerina
Moskwa (AW). Cziczerin w ystosow ał do Poin- 

carego notę w odpowiedzi na telegram z prośbą 
o złagodzenie wyroku w  procesie profesorów w  
Kijowie. Cziczerty oświadcza, iż interwencja Poin- 
carego narusza suwerenność Rosji. Odpowiedź 
Cziczerina zarzuca Poincaremu, że staje w  obro­
nie szpiegów 1 zdrajców, którzy okazywali swoje 
usługi francuskiemu w yw iadow i. Depesza Poinca- 
rego jest wrogim  aktem w  stosunku do Rosji so­
wieckiej podobnie jak ratyfikacja protokołu o B p s -  
arabji i przetiwdzialane porozumieniu Chin z R o ­
sją. Rosja sow iecka z każdym dniem — pisze Czi­
czerin — staje się silniejszym czynnikiem w  ży ­
ciu narodów. Rząd sow iecki w yraża zdziwienie, 
że Francja czyni w szystko, aby mieć przeciwko 
sobie Rosję sowiecką.

Rokowania angielsko-rosyiskie
Wiedeń (PAT). „W iener Allg. Ztg.‘‘ donosi % 

Londynu: Rokowania angielsko-rosyjskie rozpocz­
ną się w poniedziałek. Rokowania toczyć się będą 
w  dwóch komisjach: politycznej i ekonomicznej. 
Delegacja sow iecka przedłoży rachunki za straty, 
’ /yrządzone przez Anglję przez popieranie anty- 
bolszewickiej ekspedycji Wrangla.

Wielki lokaut w Analfi
Londyn (PAT). Proklam owany przez w łaścicieli 

stoczni lokaut rozpoczął się w  dniu 12 bm.

Przegląd gospodarcza
SPED BYDŁA W KRAKOWIE

W  czasie od 7 do 12 bm. spędzono na targowi­
cę miejską i płacono za 1 kg żyw ej w agi: Łmhaii 
82 po 1 miljon 500 tys. do 2 miljony 150 tys. ma­
rek, w o łów  157 po 1 miljon 600 tys. do 2 miljony 
200 tys marek, krów 353 po 1 miljon 450 tys. do 
2 miljony 150 tys. marek, jałów ek 184 po 1 miljon 
400 tys. do 2 miljony 100 tys. marek, cieląt 1136 
po 1 miljon 100 tys. do 1 miljon 400 tys. marek, 
świń lb51 po 1 miljon 995 tys. do 2 miljony 450 
tys. marek, bitej wagi 2850 po 3 miljony marek, 
ow iec 16. Razem spędzono 3579 sztuk, z czego  
na konsumeję Krakowa zużyto 291 sztuk. Na spęd 
dostarczono 86 sztuk bydlła z Rumunji. Nie sprze­
dano 17 sztuk.
REPREZENTANCI ROBOTNIKÓW W ZARZA* 

DZIE BANKU POLSKIEGO 
Na konferencji przedstawicieli zrzeszeń robotni­

czych i urzędniczych, które zakupiły akcje Banku 
Polskiego, ustalono następujące kandydatury tych

grup do zarządu Banku: członek zarządu tow. Ta­
deusz Tom aszewski, adwokat, zastępcy tow. Niem 
czyk i Z. Chmielewski, do komisji rewizyjnej prof. 
Raabe ł inspektor skarbowy p. Kozłowski, jako 
członkowie i p. M rozowski jako zastępca.

REPREZENTANCI KAPITALISTÓW
Do zarządu Banku Polskiego obok byłych mini­

strów Steczkow skiego i Przanowskiego, mają 
wejść: reprezentant ziemian p. Z. Chrzanowski, 
reprezentant handlu Bogusław  Herse, reprezen­
tant przemysłu p. Grohman z Lodzi, reprezentant 
banków p. Kaden i dr. Bajorski.

ROKOWANIA GOSPODARCZE Z AMERYKA
Izba handlowa i przem ysłow a w  Krakowie w zy  

w a zainteresowane przedsiębiorstwa i zrzeszenia 
gospodarcze do przedłożenia jej życzeń i wnios­
ków w  kwestji zaw rzeć się mającego traktatu han­
dlowego Polski ze Stanami Zjednoczonymi Ame­
ryki Północnej.

TARYFY P O C Z T O *^  *EZ ZMIANY
W arszawa (PAT). Na cza so k r«  od 16 do 30 

kwietnia w łącznie obowiązują te ss>»ne opłaty po­
cztow e, telegraficzne i telefoniczne, jakie ustalono 
na czasokres od 1 do 15 kwietnia.

TELEGRAMY GIEŁDOWE
W arszawa, 12 kwietnia (PAT). W aluty. Cyfry  

w  tysiącach: Dolary Stanów Zjednoczonych ? ,r>0, 
9300, sprzedaż 9350, kupno 9250, frank złoty 1500, 
fu.ity angielskie 40350, pożyczka złota 14000, bony 
Złotowe 1360, 1400, miljonówka 1050, 1100, poży­
czka dolarowa 4930, 4940.

Czeki: Belgja 475, 471*200, sprzedaż 473*200, ku­
pno 469*200, Holandja 3485, 3462 i pół, Londyn 
40575, 40300, sprzedaż 40500, kupno 40100, N ow y  
York 9350, 9300, sprzedaż 9350, kupno 925, Paryż  
560, 555, sprzedaż 557 i pół, kupno 552 i pół, Pra­
ga 277 i pół, 269 i pół, Szwajcaria 1642 i pól, 1631 
i pół, sprzedaż 1639 i pói, kupno 1623 i pół, W ie­
deń 132*10, 130*85, sprzedaż 132, kupno 130, W lo- 
chy 415, 416 j 3 czwarte, Sztokholm 24j0, 2456.

Z rucha sectalistycznego
—O——

ZGROMADZENIE DZIELNICOWE W  GRZE­
GÓRZKACH odbyło się w c środę 9 kwietnia. Za­
gaił tow . Trzewiczek, przewodniczył tow. Gro­
chal, o ochronie lokatorów referował rrn . tow.rdr
Rosenzweig, o  sytuacji politycznej rm. tow. Ja­
siński. Zgromadzenie było  poważnym  protestem  
przeciw zamachowi stronnictw 8-ki przeciw loka­
torom.

zwlozki i zgromadzenia
KONFERENCJA ZARZĄDÓW ODDZIAŁÓW I 

MĘŻÓW ZAUFANIA odbędzie się w poniedziałek 
14 kwietnia o godz. 7 i pół wieczór w Domu rob. 
plac Serkow skiego 11 z porządkiem dziennym: 
1 Maja. Uprasza się o liczae i punktualne przy­
bycie!

Komitet miejscowy PPS w Podgórza.
POSIEDZENIE PREZYDJUM RADY ZAWO­

DOWEJ wspólnie z okręgowym i sekretarzami 
mającymi siedzibę w  Krakowie odbędzie się w e  
środę 16 bmb o  godz. 6 wieczór w lokalu meta­
low ców . Proszeni są o przybycie w  szczególno­
ści tow . Cezar, Oplustil, Ziembiński, Strojny, Li- 
choń. Prezydjum Rady Zawodowej.

POSIEDZENIE KLUBU RADCÓW MIEJS ^H 
r T S  odbędzie się w  poniedziałek 14 kwietnia o  
godz. 7 wieczór w  redakcji „Naprzodu".

GOŹDZIKI MAJOWE są do nabycia w Sekre­
tariacie Rady Robotniczej ul. Dunajewskiego 5. 
Komitety m iejscowe Zachodniej Małopolski zechcą  
nadsyłać wcześniej zamówienia.

Sekretariat.
W  LUDWINOWIE dnia 13 bm. o  godz. 3 popoł. 

w  ogrodzie p. Abraliamera na Górce obok fabryki 
skór odbędzie sńę zgromadzenie z porządkiem  
dizennym: sytuacja polityczna.

Sekretariat Rady Robotniczej.
RADA NADZORCZA „PROLETARJATU“ od­

będzie posiedzenie w  niedzielę 13 bm. o 10 rano.
ZGROMADZENIE STOLARZY jdbędzie s;ę we 

w torek 15 kwietnia o  godz. 5.30 wieczór. S p r  w y  
bardzo ważne, o liczny udział uprasza Zarząd.

ZEBRANIE ZWIĄZKU MŁODZIEŻY ROB. „Si­
ła“ dziś w  niedzielę o godz. 10 rano. Odbędzie się 
pierwsza próba sekcji śpiewackiej pod kierowni­
ctw em  tow. Grossa. Tow . chcących się wpisać 
prosi się o przybycie.

ZWIĄZEK MŁODZIEŻY R O ę. „SILĄ" W  KRA­
KOWIE urządza w  dniu 3 maja 1-tygodniową wy- 
cieczkę do Ustronia na Śląsku cieszyńskim . W pisy  
i informacje udziel* sekretarz przy ul. Dunajew­
skiego 5 od 6 do 8 w lecz,, zaś w  niedziele i święta  
cd 9 do 11.
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SZTURM I ODWRÓT
HuczaJy unisono wszechendeckie trąby:
Zamachy komunistów! Zdradzieckie korn-bomby! 
A jeśli się okaże, że kładł je faszysta?
To rzecz inna, niewinna — to intencja czysta... 
B y ł arsenai... Przesada: z ig ły  robić w idły. 
Daiipan, te stiraszaki już w szystkim  obrzydły!
To b yły  dawnej chw ały przechowane ózczaki. 
To b y ły  ocalone czcigodne pamiątki,..
W ybaczy rozum praw y i serce czujące,
Choćby był nie elcrazyt, lecz gazy trujące... 

•Przed takim pietyzmem każdy skłoni czo?a 
I tylko w róg narodu pojąć go nie zdoła!
Sam Rabski, co ma duszę czułą, jak mimoza,
Ni w stydem  nie zapłonie, ni zaw oła: „Zgroza!" 
Nie było od bomb ofiar na krakowskim bruku: 
Nieco dymu i sw ędu i cokolwiek huku... 
Doprawdy, czas porzucić błahostkę przebrzmiała, 
C zyż piekących zagadnień jest w  Polsce zamało?  
Tak zagrzmią unisono wszechendeckie trąby, 
Ody endeckim wypryskiem  okażą się bomby.

WYWIAD Z P. TWJGUTTEM _
— Odybym nie był Thuguttem, chciałbym być  

Mussolinun.

PM £® L i| § LITESlACIil ’
„WIADOMOŚCI LITERACKICH“ ukarał się 

fir. 15. Na jego treść składają się: artykuł St. Na- 
jsierskiego „O rewolucji w  poezji“, rozm owa ze St. 
L W itkiewiczem , oraz szereg artykułów informa­
cyjnych: „Legenda błękitnego kraju“ J. Kurka, 
»Joyce“ i jego „Ulisses“, „Rosja a Europa“, „Głos

Robot. Stowarzyszenie Spożywców
spółdzielnia zarajestr. z ogr. odp. w Chrzanowie

zwołuje

ill. W s ln e

Amerykanina o literaturze polskiej“. W  odcinku: 
dalszy ciąg morskiej noweli J. B. Rychllńskiego 
„Błękitne dziw o“. W dziale recenzyj m. in. eks­
centryczna sylw etka St. I. W itkiewicza pióra Z. 
Stryjeńskiego, sprawozdanie kinowe K. Irzykow­
skiego, który objął ten dział w  „W iadomościach“ 
na stale, teatralne A. Słonimskiego, w reszcie no­
w a rubryka: „Przegląd prasy“.

I. konkurs „W iadomości“ został rozstrzygnięty: 
I nagrodę otrzym ała K. Beylinówna, II. W  Kamiń­
ski, III. A. Nowakówna, IV. .!. Muszkowski, V. L. 
Galie, VI. p. Portney. Bliższe zestaw ienie cyfrowe 
rezultatów konkursu poda nr. 16 „W iadomości“.

Zgromadzenie
dr dzień 27 kwietnia 1824 r. (niedziela) rano o 
godz. 9 w sali Towarzystwa Domu Robrtniazsga 

w Chrzanowie
Porządek dzienny obejmie:

1. Odczytanie protołu z 1L Nadz. Walnego Zgromadzenia.
2. Sprawozdania Zarządu za rok gospodarczy I9i8.
3. Sprawozdanie lustratora Związku rewizyjnego z do- 

konnrei rewizji ksiąg i R-ków i przyjęcie tegoż spra­
wozdania.

4. Pnyjęeie protokołu Komisji Rowfryjnej i wniosek 
tajże o zatwierdzenie zamknięć R ków za rok 19:2S 
oraz wniosek o udz elenie absolutoriom Zarządowi.

8. Rozdział nadwytkl bilansowej.
6. Ustalenie wysokości udziutu w Złotych poi.
7. Oznaczenie najwyższej suuiy zobowiązań R. S. S.
8. Uzupełniające wyuory Zarządu i Rady Nadzorczej.
9. Powzięcie uchwały dotyczącej wyborów Przedstawi­

cieli.
10. Wniosku 560

Uwagi: O ile nie zbierze się przewidziana statutem 
(par. 41 ust 2.) większość odbęd/. e się w godzinę później 
Ł j. o 10 godzmie przedpoł. IV. Walne ¿gromadzenia 
i  prawomocnością uchwał bez względu na liczbę obecnych 
(par. 41 u s t 8).

2) Wnioski,nie objęte wyiej wymienionym porządkiem 
dziennym, muszą być nadesłane najpóźniej na pięć dni

firzed terminem Walnego Zgromadzenia na ręce Zarządu 
par. 80 ust. 4).

S K Ł A D K I
—o —

Krakowski Komitet pom ocy ofiarom 6 listopada
zwraca się niniejszem do w szystkich tow arzyszów , 
komitetów i pism partyjnych oraz sym patyków, 
którzy zbierali składki na oiiary 6 listopada, jed­
nakowoż składek ani list składkowych do krakow­
skiego komitetu nie nadesłali, by zechcieli donieść 
bezzw łocznie krakowskiemu komitetowi na adres 
Rady Robotniczej P P S  w  Krakowie, ul. Dunajew­
skiego 5, w  jaki s.posób nastąpił rozdział pienię­
dzy, kto i komu rozdzielał, oraz dlaczego przy po­
dziale pominięto Kraków, mimo że w  Krakowie 
pełno ofiar po zabitych, rannych oraz więźniów  
politycznych, wyczekujących na pomoc, która jest 
nieodzowna! Uprasza się o rychłe nadesłanie go­
tówki i sprawozdań, a w szystkie pisma partyjne 
i zaw odow e o  powtórzenie niniejszego wezwania.

Kraków, w  kwietniu 1924. Dr. Zygmunt Marek, 
poseł, przewodniczący komitetu.

DLA RODZIN PO POLEGLYCK 6 LISTOPA­
DA: Tow  Englisch 14 milionów marek. Pracownia  
Spółdzielni kol. „Solidarność“ 12 miljonów mk.

Pracown. kol. Dziedzice 10 miljonów'. Profesor S. 
D. przez Tow. Batora 10 milionów. Pracown. kol. 
członkowie ZZK Kraków 200 miljonów. Robotnicy 
r, f-my E. Uderski i Sp. 40 milj. Dużyfc Józef 3 milj. 
Członkowie ZZK parowozów i w arsztatów  w ozo­
wych, Jasło 160 miljonów. Jan Adamus, Ithańca 
N ow y Jork 16 miljonów. Stolarze z f-m y Klein- 
berger 25 milj. Stolarze z f-m y Muranyl 20 milj. 
Stolarze z f-my Jedność 11 milj. Stolarze z f-my 
Jglicki 24 milj. Z f-my Iglicki tytułem kary J. O. 
5 milj. Dr. Giintner 5 milj. W  dniu imienin ś. p. 
Leony Misiołkównej, siostra 25 milj. Kruszewski 
2 milj. Dobrzański 1,500.000. Drukarnia „Czasu“ 
2 milj. Drukarnia „Głosu Narodu“ 3,360.000. Dru­
karnia „II. Kurjera“ 3,170.000. Drukarnia Ludowa 
4,600.000. Drukarnia Narodowa 600 tys: Drukarnia 
Uniwersytecka 2,800.000. Drukarnia Związkowa  
910 tys. Pilichowska 5 miljonów, Wójcik 4 milj., 
Kulig, Kasiarski po 3 milj., Schiffówna, W iśniew ­
ska., Łętoszauka, Siostrzonkówna, Nowakówna, No­
wakówna, Kwiatkowska, Baczakówna, Janik. 
G óm isiewiczówna, Bednarczyk, Charlender, B o­
gucki i Rotter pO 2 milj., Bartynowsika 1 milion 
800 tys., Trzopówna i Samocka po 1 1 p<M milj.

NA TOW . RZYJ. DZIFCI: T ow . W asserberge- 
rowa 10 koron w  złocie. Sen. Misiołek 10 milion. 
Zofja Misiołkówna dla uczczenia imienin śp. Leo­
ny Misiołkównej 25 miljonów mk.

NA STRAJK DRUKARZY W E LWOWIE zfo- 
iy fy  na ręce przewodn. Związku drukarzy w  Kra­
kowie następujące organizacje: Org. stolarzy 100 
miljonów mk., organ, pracowników gastronomicz­
nych 110 miljonów mk., organ, tramwajarzy 112 
miljonów 110 tys. mk.

r o z p o w s z e c o n i a j c i e
JiAPBZOn

NA RATY! NA RATY!
Nadeszły płótna w największym wyborze jak: 
Obrusy, ręczniki, bielizna męska i damska. Ra- 
iflaay, c aszeze damskie, spódniczki do bluzek. 
Materja.y na koatjumy i ubrania wąskie. Swe­

try i bieliznę trykotową. 479

Griinbaum a ttetner
lip a& d w . W i e i o p o i e  iU 15

Parter na lewo.

m. p., Józef Plotka.
Zarząd:

m . p . Edmund Bobuia.

Wszyscy się już przekonali
te  mydło zaopatrzone marką fabryczną

„Rybka“ i „Słońce“
wyrabiane przez T wo Zjednoczonych Fabrykantów Mydb 
Dziubaa, Fiszel i S-ka w Częstochowie istn.eiące od 

r. 1878
last najlepsza i znana ze swej czystości i dobroci 
Żądajcie wszędzie I Żądajcie wszędzie I

Wyłączne zastępstwo na Małopolską
A. J. Lewiński i S-ka 

Kraków, uiica Starow iślna L. 28.

SZCZO TK I, P E N D Z L E
wszbik.e artykuły domowc-gaspotiaroze — wyroby 
trzoiaoweipowroźnioze,otiemikaljalfarby poleca firma

M . i.  B e rge r, K ra k ó w
pi. S z c z e p a ń s k i  y , — C eriy  re k ia m o w e .

DZIŚ* PŁACI MY
za ielazo kute od Mkp. 80.000*— do 100.000*-- 
„ „ iane , „ 200.000*— do 220.000 —
„ mosiądz . .  1,200.000 — do 1,500.000 —
„ bronć „ , 1,600.000'— do 2.UOO.OOO.—
„ miedź „ » 2,000.000-— do 2,600.000*—

„Zê ô &rakóŵw.eriyniec&aSS
winiII[■■■’■■nwn»—ry.-»V <r-If CT J.aauwwiau!>—M——II— —

i  N a  tezon o D e c n y l l
pOiecarn n asz bogata zaopatrzony

magazyn«ko n fe kc ji 

męskiej i dziecięcej
p o  c e n a c h  k o n k u re n c y jn y c h .

O B U W IE
kraiowe I zagraniczne
po cenach m r  k on k u ren cyjn ych

poleca firma s4s

B. M edan, Podgórze  g
ul. Kalwaryjska 0 .

W e te ra n i

D O *  KONFEKCYJNY, ü r o d ik a  26 
KONFEKCJA, FlorjaAsxa 28.

Zariąd Ukrtoowago Zwiąiku Kas cłioryoh w Krakowi«
iSatd(8ao I, 5 

rozpisuje nlnie azem 524

K O N K U R S
na stanowisko itieruwnika adminUtraejl Sanatorium dla 
rekonwalescentów. Poszukiwana jast tjiko piarwami(dna 
siła. Warunki oraz curriculum vitae do dnia 16 kwietnia 
1924 wyłącznie tylko pisemnie na adres Związku. Znajomość 
gospudaraiwa wiejskiego Konieczna. Świadectwa w odpi­
sie. Podaaia uleuwzglijdalone zoaUuą bez odpowiada*.

Zarrfld.

Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie Towarzy­
stwa Weteranów W. P. w Krakowie odbędzie się 
dnia 13 kwietnia 1924 o godzinie 3 popołudniu 
w lokalu towarzystwa przy ul. Garbarskiej 1. 11 

z porządkiem dziennym:
Z m ian a  S ta tu tu . 662

!! Ważne dla Pań II
Wielki wybór płaszczy 1 kostjumów damskich, 

motna nabyć 480
po cenach  konkurencyjnych u firmy

M. L e m h e rg e r
u l .  G r o d z k a  L  3 2 ,  o f i c .  I . p .

Uwaga na adres! ============

W A G  8 s t o t o w e  i d z ie s ią fn e ,  
ciężark i c e c h o w a n e

poleca 492

S. Sattler, Kraków, Stradom L. 18

Najtaniej! Najtaniej!
' N a  sezon wiosenny

wielki wybór ubrań męskich i dziecięcych

i  i u i
oraz płaszese gumowe marki „For-Ever Waterprof* 

poleca firma
E. Wohimuth i H. Rubin

Kraków uhea Grodzka L. 61.
vis a v<e kosciofc Ewangelickiego 4S1
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CENY REKLAMCWE! §ty lko  8  dni CENY REKLAMOWE!
SPRZED AJĄ

> 0 9

ca

b!e!iznę męską, krawaty, kapelusze, 
obuwie męskie tylko zagraniczne.

BRACIA LANDWIRTH, Kr
GO-

I rnZm

Ceny unormowane podług złotego.
Nie przepłacajcie, kupujcie tylko w pierw&zem źródle. 

C E N N I K :
Dtrów Żytnlówki L eorty . . . .  Mk. 15,000.000"—

.  „ 13,000.000-—- 

.  „ 16,000 000"—
.  - 16.0o0.000-—

Za S
Za 5 
Za 5 
Za 5  
Za 5  
Za 6 
Za 6 
Za 5 
Za 5  
Za 5 
Za 6

L eorty .
» iŁ » •

Kont"szówki . . .  
Starki . . . . . . .
Km inkowej . . . . . . .  ,  17,000.000"—
Jarzębiaku .  .  .  .
Rumu I. sorty

,  IŁ sorty
Likierów L „

U.
_  DL

M • •

17.000000.— 
17.5u0.000-—
16.000.000"—  
32,500.1K,0-— 
80,000.000"—  
26,000.000-—

Ceny pow yższe rozum ieją s ię  be* opakowania i bez naczynia. Za 
przesyłkę i opakow anie dolicza s ię  ceny kosztów  własnych. Odbiorców  
m iejscow ych upraszam y o  przyniesienie w łasnych naczyń. Przyjei- 
dtających do Krakowa prosim y uprzejmie o  odw iedzenie naszego skiadu  
fabrycznego, celem  osobistego przekonan a s ię  o  d .b io c i gatunku na­
szych w yrobów i cen  tychże. — W szyscy nasi odbiorcy i kłijenci są  
zadow oleni, gdyż przykładam y ba tem u wszelkich starać, w obec czego  
prosim y zwracać *ię do naszej firmy z  pełnym  zaufaniem .

K ooperatyw om , Składnicom , Kółkom roi n czym , Restauratorom  
i  Szynkarkom sprzedajem y na dogodnych warunkach.

Towary wy»yi«m y odw rotną pocztą, począwszy od 5 litrów w zw yż  
po otrzym ania 50 proc. zaliczki, reszta za pobraniem  pocztowem .

Z pow oda naw ału zamówieA na św ięta prosim y o  zaopatrzenie  
s ię  wcześniej wprost w „Składzie labrycznym  Ptądnickiej Parowej Fa­
bryki Wó-ielr*, Likierów, Rumu i Kon.«ku- 3^7

T. ImersiUck, Kraków
Prądnik-Czerwcmy, za rogatką warszawską 

drugą rzeką. — Oferty bez zobowiązania.I
fil * 4  bCi^i w-tiiO I * iS>&

PR ZEC ZYTA JC IE  Z UWAGA!

□ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ O D
□ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ a

□□
□
□
□
□a
□
a
□
□
□
□
□
□

j

□
□a

j
3
1

K R A K U S ”
S. A. W KRAKOWIE

z a w ia d a m ia ,  ż e  fa b r y k a  i b iu r a  o t w a r t e  b ę d ą  d o  1 8 - g o  
b . m . w łą c z n ie  c o d z ie n n ie  d o  g o d z in y  2 -e j  p o p o łu d n iu .  
W  w ie lk ą  s o b o t ę  fa b r y k a  i  b iu r a  b ę d ą  z a m k n ię t e .

Z a m ó w ie n ia  u p r a s z a m y  n a d s y ła ć  d o  1 5  w łą c z n ie .  
Częściowa sprzedaż wyrobów fabrycznych od­
bywa sią w sklepach: 531

Firmy MARCELI DUTKIEWICZ w Krakowie, Linia 
A—B. — W sklepie filji naszej w Krakowie, ul. 
św. Anny 2. — W Podgórzu, w sklepie pod firmą 
— H. SEIDENFRAU, ul. Brodzińskiego L. 2. —

□
O
□
□
□
□
□
□
□
□
□
□
□
P
□
□
□
□
□
□

F iO T ü  P A ŁK A
Zakład Tapicersk<j-Dekorac?jny 

W KRAKOWIE “ 2
UL. FLORJAfi JKA 26 (Wsjicit «4 oL iw. W / l  15)

W Y K O N Y  Vif A W S Z E U IE  hO aO TY  
W ZA.lREŚ ZAftOQU W CH0Ü2ACÉ 
TAK H  MIEJüCU JAKI NA PflO.VlNCJI 
Pos ada stała na składzie wielki wybór 
KOŁDER, MAIEKJI, DRELIuhÓrif I FIRANEK 
Wykonani* sumienna. Ceny umiarkowane.

/gubiona książeczkę wojsko- 
»  wą na nazw isko Antoni 
leh i'o n d  ur. w  1894 w  Ja- 

s aw iu , w ystaw ioną  przez 
P K. U. w  K rakow ie, un ie­

w a żn ia  się .

Zdolny

Mając duże zapasy tow arów  Zarząd W arszawskiej Spółki M anufakturowej postano­
w i ,  do  dnia 20 kw ietnia urządzić w ielką wyprzedaż tow arów  sezonow ych  i innych po ce­
nach unorm owanych konkurencyjnych, licząc na duży obrót, prawie bez zysków  dla siebie, 
chcąc tym  sposobem  zaw eib ow ać sob ie  na przyszłość stalą klijentelę jak w  W arszawie 
tak  i na prowincji. Na prowincje w>sy!a się  pocztą po otrzym aniu pisem nego zam ówienia  
za pobraniem  płaci się  przy odb orze, tylko dolicza za przew óz do 5 m iljonów Mk z  pra­
w e u dla Sz. Klijenteli, że  gdyby tow ar nie był odpow iedni, lub tańszy od  cen swojej 
ncijjscowości Sz. K ljen t m oże tow ar wys*aó z pow rotem  1 żądać zapłaconą gotów kę. Niżej 
opi .ujemy towary. Odcinki 3 metrowe czysto  wełniane w  angielskie desenie na ubranie m ęskie 
letn ie  lub w iosenne, kostjum  damski w  kolorach popielatych (jasnych i ciemnych), bron 
zow ym , granatowym , czarnym  i Ł p. za 48 miij. Mk., gat. B. w yższy 64 ,500000  Mk. Od­
cinki na Blłknle damskie czysto  wełniane w e  w szystkich kolorach po 47 milj. Mk. i w yższy  
gatunek po 62,51)0.000 Mk. (m atowe, rypse lub bajadery, gładkie lub w pasy) Kupony na 
suknie z trykotiny jedwabnej zagranicznej w e worku 180 cm. szerokości w e  w szystkich  
kolorach po 22.500.000 Mk. BilStony czarne lub granatow e gładkie i w  prążki w  4 gatun­
kach najlepszych fabryk na ubran'a m ęskie lub kostjum y dam skie po 16 milj. M k, ga t B.
26 milj. Mk., gat. C. 38 milj. i gat. D. 45 milj. Mk. (gat- D. iest tow ar angielski). Sukno 
Satyna Ł zw  »Drap de dam es*, najmodniejszy malerjal na płaszcze w iosenne dla Sz. P. 
w e w azystk ch  m odnych kolorach, w yrób miękki. Cena za m etr 24,500.000 i 28 milj. Mk 
(na płasze potrzeba 3  metry). D o każdego odcinka ubraniow ego dodajem y na żądanie  
klijentów  pełny kom plet podszew ki pod marynarkę, kam izelkę i spodnie, do  rękaw ów  
i  kieszeni gatunek A . 18,500 000 i gatunek B  25 milj. M k  Szewioty damskie najlepszego  
wyrobu podwójnej szerokości w e  w szystkich kolorach po 5 i 6  milj. M k  Płótna na bie  
liznę, pościel, w sypy  itp. po 2,300.000, 2,500.000 i 2,900 00 Mk. za metr. Sztuczkę 17 m e­
trów  42 milj., 47.500.0C0 i 52 ,500000  Mk. Zetiry na koszule po 2,500000. 2.700.000 i 3,500.000 
M k  za metr. Prześcieradła białe (2 m etry 46 cm  ) p o  8  M O  milj. Mk. za sztukę. „Tyk“ na 
w syoy  najlepszego gatunku, gw arantow ane nie przepuszczające pierze po M k  2,500.000 
i 2,900.000 za m etr. Oxford pościelow y na poszw y do pierzyn i po w łók w  kraty i k w  a ty  
po 2,300.000 i 2,500 000 M k  za metr. Cejgl bardzo trw ałe i praktyczne po 8  m Ij. i 3,500,000 
M k  za metr. Ooiusy białe w  desenie duże na 6  osób  po 15 i 18 milj. Mk. Ręczniki w aflow e, 
trw ale w  praniu po 3,500.000 i 4,5u0 000 Mk., ęładkie po 3 i 4 milj. Mk. Dymka biała na 
kalesony p o  2,700.000 i 3,100.000 za metr. Surówka (metkal) biała i  krem owa po l.hOO.OOO 
i 2 mili. M k  Chusteczki do nosa białe i kolorow e po 7 i 9 milj. za tuzin. Kołdry pluszow e  
(tak zw ane koce p luszow e), deseniow e, puszyste, z  pow odu sw ych kolorów  i deseni są  

| ozdobą syp alni. po 33,409.000 i 60 milj. Mk. Takie sam e gładkie bez deseni ze  szlakiem  
in o  15, 21 i 32 m lj. Mk. Kapy na łóżka pikow e kolorow e w  ładne desen ie  no 16 i 24 milj 
¡Mk. Kołdry w atow e kryte satyną najw iększy rozmiar na wełn. w acie po 54 i 85 milj. Mk.
Koszule m ęsk'e zefirow e dz enne z mankietami i kołnierzykami po 14 i 17 milj. mk. Koszule 

i nocne po 9,500.1 00 i 12 milj. mk. Kalesony m ęskie po 7 milj. i 8,500.000 Mk. Towary wy  
jsyłam y natychm iast po otrzym aniu zam ów ienia bez zadatku za zaliczką pocztow ą płaci się  
’przy odbiorze. Za przesyłkę i opakow anie oblicza s  ę  podług taryfy pocztow ej. Bez wszei- 
jci&go ryzyka 1 Kupujący absolutn e  nie ryzykuje, gdyż jeżeli tow ar się  nie podoba przyjmu- 

•jemy z  pow rotem  i zwracam y pieniądze. Zam ówienia prosim y adresow ać: 521

So f f tn w t f i iB  W in  Fabrvc/nrsn Warszewskie! SpliM Hanalaktorowsi w Warszaw!? Jasna I8.'p0szukś £  Agnie«u 9,

znajdzie zaraz umieszczenie

B. H irschtein
Kraków, Mikołajska 1.

Na ratyl
Syp ialn ie , m eb le  klubow e, 
salony, kanapki rozkładane, 
łóżeczka i w ózki dziecinne, 

otom any, p o leca : 493

Frisch
Stolarska L. 13

25°/e taniej wykonywa

' ZAKŁAD KRAWIECTWA
D A M SK IEG O  i M Ę S K IE G O

J .  G A J D A
KRAKÓW, DĘBNIKI RYNEK 9.

Stale na składzie wielki wybór materiałów

M a g a z y n  t o w a r ó w
bławatnych I sukiennych

Agatstein i Brandsdorfer
Kraków, ni. Florjańska 21 m

Automobil
dwuosobowy, Laurin & 
Klement 14 HP. cztero- 
cjlindrowy, — Motocykl 
Fuch Coltbri lVa HP. — 
Motorek do roweru Co­
ckerell, wszystKO w bar­
dzo dobrym staniesprzeda 
tanio Gargul, Wieliczka.

Robotnika
obeznanego z  robotą przy cyr- 
kularce tyUo samodzielny s.ł® 

Fabryna, Kraków,

poleca we wielkim wyborze wszelkie krajowe 
1 zagr. materjały po cenach bardzo przystępnych»

C ER A TY ,D Y W A N Y
linoleum , chodniki, portjery, narzutki, kapy, serw ety  
i artykuły tapicerskie — poleca p o cenach fabrycznych

M. HALPERN, Grodzka 43
w ejście od  nl. Senackiej 8. 396

U w aga na adres.

dostanie każdy zakład m echaniczny, ślusarski, kowalski' 
blacharski i t. p. w szelk iego  rodzajti ¿e lfzo  i m etale  

w y ró iIO W O  w  zam ian za łom  kuty i lane. 557■

„Żeliwo“ , Kraków, Zwierzyniecka 35,
„Wydawca: Emil Haecker. — Kedaktor odpowiedzialny: Marian Porczak. —» Drukarnia Ludowa w Krakowie, ulica Dunajewskiego 5 (tel 1310).


